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Przed 34 rocznicą 
powsCania 

Armii Radzieckiej 
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:_: ·-"·~·~:~:;~"·::·:·~=:~·"~::~na st~ć ::~:":·: ... :;·::·~=·~·~·~„;::""1 
a •••• _= , postepu, a powstanie narodµ naszego wtedy tylko mieć będzie ·: •• _~:. 

powodzenie. jeżeli · obo~ niepodleg!ości obejmie swoim pro-
gramem wprowadzenie w życie prawd politycznych już uzna­
nych. Obudzenie poczucia praw człowieka i obywatela w jed- ·• ••. ~ 
nostkach, uznanie równości tych praw dla każdego 7- Judzi bez 
wyjątku. rozszerzenie praw jednostce przvznanycłi na ludv 
bez różnicy ras, nareszcie. wvrobienie po1ęcia o braterstwie 

WARSZAWA (PAP). - W 
całym kr!lju czynione są 
przygotowania do obchodu 34 
l!'ocmlcy powstarna Armili Ra­
diz:ieckieJ. 

W Warszawie dnia 22 :bm. 
odbędzie się uroczysta aka­
demia centralna, organiwwa­
na przez ZG TPP-R oraz kil­
'ka akademii dzielnicowvch. 
W dziesiątkach zakładów 
pracy wydano JUZ gazetki 
ścienne, ilustrujące pełną 
chwały hisitorię Armii Ra­
dzieckiej i jej siłę. 

ORGĄN KW I KŁ ' POLSKIEJ ZJEDNdczoNEJ PARTII ROBOTNICZEJ 

i solidarności narodów - oto podstawy moralne dlq naszej 
pracy. 

Jarosław Dąbrowski 
31. 1 o. 1867 
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Zawarcie tralitatu z .Niemcami 1 Wspólne dziedzictwo ludów świata 
• • • , 

W licznych kopalniach, fa­
brykach i szkołach Dolnego 
Sląska zespoły świetlicowe 
l)rzygotowują uroczyste wie­
czornice. Dnia 23 bm. wi~­
cwrnice takie odbędą się w 
1irzeszło 60 szkołach i dzie­
siątkach zakładó\V pracy 
Wrocławia 

odpow_iada interesom nnrodów Europy 
Odezwa przewodniczącego Swiatowej Rady Pokoju 

Odpowiedź Zwiqzku Radzieckiego Uznając, ze zawari;:ie trak­
tatu pokojowego z Niemcami 
ma doniosłe znaczenie dla 
utrwalenia pok1i<iu w Euro­
pie, rząd radziecki uczyni 
wszystko co leży w jego mo­
cy, ażeby przyśpieszyć zawar­
cie traktatu 'pokojowego z 
Niemcami I przywrócenie je­
dności państwa niemieckiego. 

PRAGA (PAP). Biuro prasowe Swiatowej Raiy 
Pokoju ogłosiło tekst odezwy przewodniczącego Swia­
towej Rady Pokoju, prof. Fryderyka Joliot-Curie, do 
narodów świata z 19 lutego 1952 r. 

W maju 1952 roku upływa 
1000 lat od śmierci Avicenny, 
wielkiego lekarza, filozofa i 
uczonego świata wschodniego, 
którego cala działalnośc opie­

na apel rządu NRD Narody - stwierdza odezwa 
· -posiadają wspói.y dorobek: 
- wielwe dzieła nauki, litera­
tury i sztuki, które mimo 
upływu wieków zachowują 
piętno geniuszu. To dziedzic­
two kulturalne stanowi dla 
ludzkości niewyczerpane źró­
dło .natchnienia. Pozwala ono 
ludziom tyjącym w różnych 
epokach na poznawanie się 
nawzajem oraz na uświado -
mienie sobie więzó-.-1, które ich 
łączą. Dziedzictwo to otwiera 

"' * • 
W gdyńskim Mło<lzieżowYtn 

Domu Kultury z okazji 34 
rocznicy. Armii Radzieckiej, 
otwarto wystawę rysunków i 
wYPracowań uczniów o tej 
rocznicy oraz książek i repro-' 
dukcji obrazów, ilustrujących 
walki Armii Radzieckiej o u­
trwalenie władzy rad oraz 
zwycięąkie 1 boje z faszystow­
skimi -'hordami Hitlera. 

W wielu miastach powiato­
'WYCh z okazji rocznicy odbę­
dą się "' konkursy gazetek 
ścierlnych przygotowanych 
przez młodzież. 

MOSKWA (PAP). W 
dniu 13 lutego br. rząd Nie­
mieckiej - Republiki Demo­
kratycznej przesiał rządom• 

Związku Radzieckiego, Sta­
nów Zjednoazonych, Anglii i 
Francji pismo z pro6bą o 
przyśpieszenie zawarcia U'ak­
tatu pokojowego z Niemcami. 
Pismo podkreślało, że aczkol­
wiek upłynęło już prawie 7 
lat od kaoitulacii Niemiec 
hitlerowskich, to jednak 
Niemcy są w dalszym ciągu 

pozbawione traktatu poko.io­
wego i naród niemiecki nie 
ma możno6Ci budowania 

własnego, zjednoczonego, nie­
zależnego, miłującego pokój i 
demokrat.vcznego państwa. 
Rząd Niemieckiej Republi­

ki Demokratycznej wyraża- w 
swym piśmie nadzieję, że 
rządy czterech mocarstw u­
stosunkują się przychylnie do 
prośby o przyśpieszenie za­
warcia traktatu pokojowego 
z Niemcami. . 

Na polecenie rzadu radziec­
kiego szef misji dyplomatycz­
nej ZSRR w Berlinie, G. 
Puszkin, wręcŹył 20 lutego br. 
premierowi Niemieckiej Re­
publiki Demok-ratycznej, O. 
Grotewohlowi, następującą 

----------------------------+ odpowiedź rządu ZSRR: 

Krajowy zjazd 
Głównej Komisji Ksie}ży przy ZB o W i D 

WARSZAWA (PAP). - Dnia 20 i 21 bm. od­
były się w Warszawie 2-dniowe obrady krajowego 
zjazdu Głównej Komisji Księży przy Związku Bo­
jowników o Wolność i Demokrację. 

- . Rząd radziecki zgadza 
się ze stanowiskiem przedsta­
wionym w piśmie rządu NRD 
i ta.Re uważa za absolutnie 
nienormalną obecną sytuację, 
w której po upływie prawie 
·7 lat od chwili zakończenia 
wojny, Niemcy nie mają jesz­
cze traktatu pokojowego i 
państwo niemieckie jest na­
dal podzielone na częścł• 

Po wspólnej modlitwie o­
brady za.gaił ks, prałat Piotr 
Kotar.>ki. 
Następnie głos zabrał n. 

dziekan Roman Szemraj, któ­
rzy złożył sprawozdanie z do­
tychczasowej działalności Głó­
wnej Komisji Księży przy 
ZBoWiD. 

Gromady województwa łódzkiego 
współzawodniczą w kontraktacji 

i terminowej dostawie żywca 
Z setek gromad woj. łódzkie­

go napływają meldunki o za­
kończeniu ustalania terminów 
obowiązkowej do.stawy trzody 
chlewnej. 

Rząd ZSRR uważa, że za­
weo.rcie traktatu pokojowego 
z Niemcami, zgodnie z u­
chwałami poczdamskimi i 
przy udziale Niemiec, jest 
rzeczą konieczna i sprawą nie 
cierpiącą zwłoki oraz jest 
przekonany, że odpowiada to 
interesom wszystkich . miłu­
jącyt;h pokój narodów Euro­
py. 

Rząd radziec~i oczekuje od 
innych mocarstw sprawuja­
cych funkcje kontrolne w 
Niemczech. że również przed­
sięwezmą odpowiednie kroki 
w tym kierunku. 

Naukowcy i rolnicy u Prezydenta RP 

Dnia 19 lutego 1952 roku Prezydent RP Bolesław Bierut przyJqł w Belwederze czlonk6w 
prezydium narady iiktywu naukowego i gospodarc~go w sprawie bazy paszowe;. 

NA ZDJĘCIU: uczestnicy "l.arady: prof. T. Marchlewski (z lewej) i rolnik Waclaw 
Mendel (z prawej) u Prezydenta RP Boles!awa "Bieruta. 

CAF - fot. Zygm. Wdowlńs!d 

Ks. Szemraj wiele miejsea w 
swoim sprawozdaniu poświę­
cił pomocy państwa dla prac 
Komisji Księży, co umożliwiło 
roztoczenie opieki nad du­
chownymi emeryt.ami i chory­
mi oraz udzielanie pomocy 
księżom w nabywaniu mate­
riałów budowlanych do budo­
wy kościołów, plebanii, w u­
zyskaniu .subwencji na budo­
wę kościołów oraz w zakupie 

GROMADA SUCHCICE 
WYKONA PLAN W 200 

PROCENTACH 

Chłopi gromady Suchcice 
w pow. piotrkowskim, doce­
niając znaczenie dostatecznego 
7..aopatrzenia miast w mięso i 
tłuszcze, postanowili przekro: 
czyć plan dostaw żywca o 100 
próc., przystępując do kon­
traktowania nadwyżek. Rów­
nocześnie wezwali oni dei 
współzawodnictwa ·w kon­
traktacji nadwyżek i termino­
wych dostawach gromady: 

oświadczy!: „W bieżącym ro­
ku sprzedałem już jednego tu­
cznika o wadze 150 kg, obecnie 
zakontraktuję jeszcze 2 posia­
dane tucznik.i, zwłaszcza le 
ustawa przewiduje wysoką 
premię, wynoszącą 30 proc., ce-

~;;;ą~§"~ 1- -Konsłylucja Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej 
;~~c~a~~~~~~~~tra~t~cJl wyraża dążenia wszy. slkich ludzi pracy 

i;przętu liturgicznego. . 
Gorącymi oklaskami powi­

tali zebrani przybyłego w cza­
i;ie obrad dyrektora Urzędu 
do Spraw Wyznań - min. 
Antoniego Bidę. 

iestem bardzo zadowolony", 1 _ 

Zebrania dyskusyjne w lodzi i województwie SPEKULAC.Jl". NIE POPŁACA 
Podczas gdy olbrzyrcria 

W przemówieniu powital­
nym przewodniczący obradom 
ks. prałat Kotarski podkre­
ślił, że obecność na zjeździe 
min. Bidy świadczy o życz­
liwym ustosunkowaniu sję 
władz ludowych do wierzą­
cych obywateli i do ducho­
wieństwa katolickiego. 

Stefa.nów, Huctlska i Wielopo-

wi<:Jcszość pracujących chło­
pów z radością przyjęła nową 
ustawę, zgłaszając terminy o­
bowiązkowych dostaw i kon­
traktując nadwyżki, spekulan­
ci są niezadowoleni, widząc, 
że zmniejszają się ich możli­
v.ości lekkiego zarohkowania. 
W dniu 17 lutego w gromadzie 
Czastary, w pow. wjeluńskjm, 
zdemaskowano spekulanta Ste­
fana Mączkę, trudniącego się 
od dłuższego czasu nielegal­
nym ubojem. i handlem. Szko­
dnika spotka zasłużona kara. 

le. · 

Następnie ks. kanonik dr 
Bolesław Kul.awik wygłosił 
obszerny referat, 

NOWY SYSTEM KONTRAK­
TACJI .JEST NIEZWYKLE 

KORZYSTNY 

(Fragmenty referatu 
jemy na str. 2). 

Na zebraniu gromadzkim we 
wsi Kania Góra w pow: łódz­

poda- / kim, ob. Brzeląska, posiadają­
' cy 4-hektarowe gospodarstwo, 

Radzieckie poparcie 
dla apelu rządu 
; 

NRD 
APEL rządu Niemieckiej Republiki De­

mokratycznej do czterecb mocarstw 
ZSRR, USA, Wielkiej Brytanii I Francjl 

o zawarcie tral!;tatil pokojowego i położenie 
kresu rozbiciu Niemiec znalazł głośne echo 
w całej EurÓpie. Znaczenie apelu klerownl· 
ka walki narodu niemieckiego o pokój 1 
Jedność - n:ądu Niemieckiej Republiki De­
mokra.tycmej - podniesie jes2!cze fakt, iż 
spotkał się on z pełnym popa.rqjem Związku 
Radzieckiego. W piśmie przekazanym 20 lu­
tego premierowi Grotewohlowl rząd ZSRR 
stwierdza m. In.: 
„Rząd ZSRR uwa.ża, :l:e zawarcie trakta­

tu pokojowego z Niemcami, zgodnie z 
uchwałami poczdamskimi f z udziałem Nje­
miec, Jest rzeczą konieczną i sprawą nie­
cierpiącą zwłoki oraz jest przekonany, że 
odpowiada to interesom wszystkich mlhiJ11-
cych pokój narodów Europy. 
Uznając, ie zawa.rcle traktatu pokojowe­

go z Niemcami ma. doniosłe znaczenie dla 
utrwalenia. pokoju w Europie, rząd radzie­
cki uczyni wszystko co leży w jego mooy, 
ażeby Pt'łYśpieszyć za.wa.rcle traktatu poko­
jowego z Niemcami l pnywrócenie jedno­
ści Państwa Niemieckiego". 
Oświadczenie to posiada olbrzymie zna­

czenie dla bojowników o pokój w Niem­
czech. Raz jeszcze mają oni możność prze­
konać się, Iż Ich walka jest sprawą wspól­
ną wszystkich narodów walczących o po­
kój, I że główna siła obozu pokoju - Zwil\­
zek Radziecki w pełni ją popiera. ' 

Przyjęcie apełu rządu NRD przez r&l\d 
Związku Radzieckiego zbiega się z otwar­
ciem konferencji spisku atlantyckiego w 
Lizbonie. Gwoździem programu lizbońskiej 
zgrai będzie · spra"7a wskrzeszenia Wehr­
machtu, włąozenla Niemiec Zachodnich do 
paktu atlantyckiego. Komentatony prasy 
im.lerlalistycznej donoszą, iż Adenauer opu· 
ścll konferencję londyńską. która . przygo­
towYWała grunt pod obrady lizbońskie „w 
niezwykle dobrym nastroju". 

„New York Times" da.I już depeszom 
swego korespondenta londyńskiego wymow­
ny tytuł: „Konferencja czterech mocarstw 
usuwa przeszkody lezące na drodze do 
utworzenia. „armil europejskiej". 

Optymizm dziennika amerykańskich mo· 
nopoli jest oo prawda przedwczesny, gdyż 
rozmowy londyńskie nie usunęły sprzeczno­
ści między imperializmem francuskim i 
odradzającym się imperializmem. niemie­
ckim, niemniej tednak świadczy on, że ame­
rykański nacisk: by przełamać wszystkie 
przeszkody stojące na drodze do uzbrojenia 
15 dywizji nowego Wehrmachtu, wzmógł 
się '.leszcze bardziej. W chwili obecnej od· 
wetowe pisma zacbodnio • niemieekle ude-

rzyły w tony triumfu. „New York Times" 
cynicznie stwierdza. że pewność siebie szo· 
winistów niemieckich wywołana jest prze­
świadczeniem, iż kiedy przyjdzie do osta­
tecznej decyzji, „USA wypowiedzą się po 
stronie interesów zachodnio ~niemieckich i 
przeciw interesom Francji". 

Sens tegq jest prosty. Nie ulega wątpll­
wości, te imperializm amerykański czynl 
wszystko, by odbudować w maksymalnie 
szybkim tempie Wehrmacht, by rpogłębić 
jeszcze bardziej rozbicie Niemiec dla celów 
agresji. Jest to największa groźba dla po­
koju. W Londynie ł Lizbonie amerykańscy 
kowale śmierci pragną wykuć broń zagra· 
żającą wszystkim narodom, które doświad­
czyły okropności hitlerowskiej okupacji: 
hitlerowski Wehrmacht pod amerykańskim 
szyldem. W Lizbonie l w Londynie spisku­
je się też przeciw narodowi niemieckiemu, 
by na.IOO:yć 45 milionom Niemców zamiesz· 
kującym Trlzónię - Jarzmo faszyzmu. 
Niebezpieczeństwo ze strony odrodzonego 

hitleryzmu zagraża Francuzom I Polakom, 
Belgom i Czechom, Wiochom I Węgrom. 
Zroo.zumlcnie tego jest coraz powszechniej- ' 
sze. Nie przypadkowo w lutym odbyła się 
w Nancy, w Lotaryngii, manifestacja na 
rzecz zacieśnienia więzów przyjaźni mię· 
dzy narodami fra.ncusk.lm I niemieckim. W 
odezwie uchwalonej n~ manifestacji czy­
tamy: 

„Wiemy, te w Niemczech Istnieje silny 
ruch obrońcpw pokoju. Przesyłamy mu wy­
razy • sympatii, poparcia I zaufania. .Je­
steśmy sojusznikami wszystkich tych s.il 
narodu niemieckiego, które walczą przeciw 
remilitaryzacji, W waszym oiwne przeciw 
rem111taryzacji widzimy najlepszą gwa­
rancję zachowania pokoju i zbudowania 
zjednoczonych, demokratycznych I pokojo­
wych Niemiec". 

Pierwszy krok na drodze do. zlikwido­
wania rozbicia Niemiec to zawarcie 
tralftatu pokojowego, który położyłby kres 
nienormalnym stosunkom panującym od 1 
lał w tym wielkim kraju środkowej Euro­
py, Poparcie rzlP,du r&dz1ecklego dla tą.dań · 
wszystkich uw,ciwych Niemców. domagają. 
cycb się slusznle przyśpieszenia zawarcia 
traktatu pokojowego, wbrew knowaniom Il· 
zbońsklch podżegaczy wojennych poważnie 
wzmacnia siły pokoju. W . walce toczącej 
się o to, by Niemcy Zachodnie nie stały się 
arsenałem Imperialistów I punktem wyj­
ściowym agresji, naród polski bierze aktyw­
ny udział. Dlatee-o też z radością witamy 
poparcie rządu ZSRR dla apelu rządu Nle­
mieckej Republiki Demokratycznej, W11-
dząc w tym akcie wunoonlenle naszego 
bezpieczeństwa. 

, 
I 

PPB Oddział 1--
Żywa dyskusja nad projek· 

tern Konstytucji wywiązała 
się na zebl'aJliu w Zarządzie 
Budowlanym Nr l. 

ZMP-owiec Kra.nas mówił o 
wiel.lcich rzimianach, jalde do­
konały się w żYc:iu młodzieży 
w okr~e rządów lu&w~h. 
„Prawo do ks2ltałcen!a się -
stwierdził on w dyskusji -
nie jest już dla młodych ro­
botników niedośc:iglym mame: 
n·iem, jak IZ3. kapitalli:zimu. Na 
wyżsfz eh .uczelniach, w sllko­
łach wodowych uc:zą się dltiś 
tys·ią dri:iecu robotników i 
pracujących chłQ!Pów". 

Brak trosktl o kobietę w Pol­
sce sanacyj,nej przeciwstawił'l 

Z cQłego świata 
~:"'·=== 

• NOWY JORK. - Gru­
pa znanych amerykańskich u­
etz0nych, pr;zywódców związ­
kowych i pisarzy, opubliko­
wała aipel, w którym żąda nia­

tychm.ia5towego zwołaniia kon­
ferencji pięciu wielkich mo­
carsitw l zawaircia między nj­
mi Paktu Pokoju. 

warunkom życia kobiet w Pol­
sce Ludowej ob. Powązk<>wa. 
- „Równe praiwo do pracy, 
wynagrodzenia i awansu, o­
pieka nad matką, rozszerrz,ają­
ca s:ię nieustannie sieć żłob­
ków - oto dowód rzeczywi­
stego równouprawnienia ko­
biet w naszym kraju. Projekt 
Konstytucji tZabezpiecu nam 
kOMystan:ie ze wszystkich zdo­
byuzy, osiągn;ętych przez; kla­
sę robotniczą". 

Cukrownia „W'~uń" 
Z entuzjazmem powitali 

projekt Ko111&tytucjrl pracowni­
cy C'Ukrownd w \'.'.ieluniu. 

- „Ka-żde słowo nowej Kon­
s>tytucji - mówił ob. Taxcha­
ła - jesit .,Jasne i =umiałe 
dla człowieka pracy. Z wszyst­
kich rpiiaw, o k.tórych mówi 
projekt Konmytuc:ii, korzysta­
my już w praikt~. Konstytu­
oj a daje nam jeszc:ze większy 
zapas energii do walki a umo­
cnienie i rorzszerzenie zdoby­
co:y mas pracujących. Osiągać 
to bęOOiemy pnede wsa:ystkim 
drogą wykonywaJn.ia nas?;ych 
obywaitelskfoh obowiązków, 
drogą jeszcze ball'dziej wytę­
żonej walka o wykon.altllie Pla­
nu 6-letniego". 

XIV Gimnazjum 
. i liceum 

uwagę na fakt, że nowa Kon­
stytucJa umożliwia młodtz:ieży 
czynny ud'Ział w życiu polity­
cznym państwa. Prawo głosu 
w wyborach do Sejmu, przy­
Tlrułne obywatelom po ukoń­
czelliiu 18 la,t życia, daje mło­
dym możność współdecydowa­
nia o sprawach p:l.ństwowych. 
- „Jaikże ~ różni Sdę radosne 
życie młodll.ieży w na.&Zym 
kra•ju od losu młodych ludzi 
w państwach kapLt.a.Ustyc:z­
nych, gdzie młodzież robotni­
= - chłopska poo:bawiona 
jest jakichkolwiek pe-rspektyw 
rozwoju i awansu" - stwier­
dził mówca. 

Gminna Spółdzielnia 
w Mazewie 

. Pracownicy Gminnej • ~­
d'Zlielni w Maczewie. w pow, lę· 
czyckim, w dyskusii nad pro­
jektem Kons·ty>tucji, podkreś­
lali zmiany; jakje dokonały się 
w życiu pracujących chłopów. 
- „Pnzed rokiem 1939 - mó­
wił ob. Waclaw Wdowiak -
praoowa!em u kułaka jako 
parobek. Za marne grosze ty­
rałem od świ·tu do nocy. Spa­
.Iem w obol'IZe raz~ z byd­
łem. Za dwa larta. ciężkiej 
pracy nie otrzymałem ża­
dnej mp!aty. Dz:iś ruikt mniie 
n.ie i,,;;;zyskuje, nie martwię 
się, że ~bradtn1e dla mnie 
pracy. 

• TEL AVIV. - W Am­
manie odbył się przy drawi.ach 
zamkni-ętych proces przywód­
cy Komundstyc.znej Partii Jor­
danii ....: Faucta Massara i 3 
innych komunistów. Faud Ma­
ssar rzostał Sikaaiany na 10 lat 
robót pl'!Zymusowych, a porz:o­
stali oskarżeni komuniści na 
6 lat robót przymusowych. 

Do dyskusji n.ad JlTQljekterrn 1--'----------­
Konstytucjd żywo wląaza się 

młodzież. W XIV Pańsitwowym 
Gimnarzjum i Liceum, na ot­
wartym rz.ebr.miu koł0. ZMP, 
w:ielu uCtlJnliów wypowiadało 

sję na temat praw i możliwo­
ści rozwoju, jakie zapewniła 

młodzieży Polska Ludowa. 
Uczeń Rymiszewsk:i 11JWI'óclł 

Przyjęcia 
w Belwederze. 

WARSZAWA (IPAP).- Dnia 
21 p.m., Prezydent Rzeczypo­
spolitej prayjął na audiencji 
ambasadora RP w Pra~e. 
tow. Wiktora Gro6fl;a. 

• RZYM. - Rząd de Ga-
9P0l'i'ego poniósł nową poraż­
kę w Izbie Deputowanych w 
C'l.asie gło~~a nad jednym 
e artykułow ustawy, dotyczą­
cej upooażeń urzędników 
pań.-twowych. Pm.y pomocy 
te~o artykułu rząd pragnął 
z:n1zyć płace ;pracownic pań­
stwuwych mkładów prizemy­
'słu tytoniiowego. Praeciwko tej 
propozycji rnącliu padło 174 
grosy. Za proipozycją rządo­
wą gło5owalo OO depulowa-

Izba Reprezentantów USA 

vllt.ywa Trumana 
nyc-h. • 

• PRAGA. - Z inicjaty­
do ujawnienia' tajnych układów 

wy rzwiąrziku pi.sany czechooło- NOWY JORK (PAP) - Izba 
wackJch odbył Się w Prad·ze Repreeentantów uchwaliła 189 
wieczór autorski Władysława glosami przeciwko 143 rezolu­
Bironiewskiego. i cję, zaproponowaną pr~ez po-

11 DŻAKARTA. - Indo- sła republikańskiego Berry, 
nezyjski miruister spraw za- wzywającą Trumana do ujaw­
granicznych, Achaned Subal!'żO nienia ·wszelkich tajnych ulda-

· podał się do dynlli;ji. dów, jakie zostały zawarte w 

Waszyngtonie, a w szczegól­
ności układów, dotyczących 
wysyłki wojsk amerykańskich 
poza granice USA. 
Na)eży wskazać, że rezolu­

cja uchwalona została wbrew 
opinii komisji spraw zagrani­

·~ch Izby Repre,;entanitów. 
~ • BERLIN. - Eisenhowe}'. czasie wizyty Churchilla w 

zgodnie z życ:zenjem rządu a-
merykańskiego, usiłuje przy- Towe11zystwo Przyjaźni Polako-RadzlecltJel 
spieszyć utworzenie all'mi:l w- . Zarzqd Olcręq_u · Łódzkiego 
chodnio - niemieckiej. Zażą- --
dał on mianowicie dokonania w sobotę. 23 lutego. o godz. 17 
poboru pierwszych rocrzników · 
już w lipcu br. • ws ::Jli Filharmonii L6::lzkiej, ut. Narutowicza 20. 
• • TEL A VIV, - Premier odbędzie się 

. państwa Izrael, Ben Gurion. LJ R Q .( ZYS TA AK A OEM I A 
wniósł do parlamentu pro;ekt 
ustawy w sprawie .,nowej po­
lityki gospoda~=ef. Ustawa 
ta przewiduje dewaluację fun­
ta izraelskiego. 

poświęcona 34 roczr1iicy 
powstania Armii Radzieckiej, 

. -

przed ludźmi perspektywę po- rała się na postulatach praw­
wszechnej zgody i wzajemne- dy i rozumu. 
go zrozumienia. · · Ludzie ci mają prawo do 

Umacnia ono nieustannie wdzięczności narodów. 
wiarę w człowieka w okresie, Narody i ludzie poznają się 
gdy wzajemne zrozumienie jest nawzajem mimo rozbież .. ości 
bardziej niż kiedykolwiek ko- i mimo granic, · które ich 
nieczne. dzielą. Narody i ludzie będą 

Wzy.wamy narody i wszyst- nadal wzbogacać swe wspólne 
kich ludzi do ~pólnego ' ucz- dziedzictwo. Będą oni nadal 
czenia tych, którzy dzięki do- kroczyć naprźód drogą, u kre­
niosłości swych dzieł należą su której rozprasza się ciem• 
do całej ludzkości. ność i świta zorza przysz-

26 lutego 1952 roku przypa- łości opartej na zaufaniu I 
da 150 rocznica urodzin Wik. pokoit\,· ·. 
tora Hugo, którego gigantycz- -------- ----
ne dzieła odzwierciedlają dą­
żenia jego epoki do ideałów 
sprawiedliwości, wolności i 
postępu. 

4 marca 1952 roku upływa 

1 OO lat od dnia śmierci wiel­
kiego pisarza rosyjskiego, Mi• 
kolaja Gogola, którego twór­
czość była wyrazem wielkich 
idei braterstwa JJudrzlkości. 

Prowokacyine naloty 
~ bombowców USA 
na terytorium Chin 

PEKIN (PAP). Agencja No­
wych Chin podaje, że podczas 
gdy Amerykante celowo prze­
wlekają rokowania o rozejm 
w Pimmundżon!e, liczba -pro­
wokiy:yjnych nalotów deko -
nywdhych przez samoloty a• 
merykańskie na Chiny pół­
nocno-wschod.nie poważnie 
wzrasta. 

15 kwietnia 1952 roku upły­
wa 500 lat od dnia urod.zin 
Leonardo da . Vinci, ~rtysty, 
którego wielostronne zdolnoś­
ci wyraziły się jednocześnie w 
arcydziełach ~tuki malarskiej 
i w zmyśle technicznym za­
powiadającym ' nowoczesne wy­
nalazki. 

Według niepełnych 1anych, 
I Amerykanie dokonali 248 na-

1 
lotów, w których wzięło udział 
51 grup samolotów. . 

Północno-Łódzkie ZPP 
na trzecim miejscu 

we współzawodnictwie międzyzakładowym · 
W IV kwartale międzyza- DW ABN I CZO ... GALANTE~ 

kladowego współzawodnictwa RYJNEGO w Nowei Rudzie. 
w przemyśle jedwabnicze - Drugie miejsce i dyplom. 
~alanteryjnym (w roku 1951) uznania - FABRYKA TIU· 
?.aszczytne pierwsze miejsce, LU, FIRANEK I KORONEK· 
sztandar przechodni i tytuł w Kaliszu, trzecie zaś miels• 
przodującego zakładu oraz ce przyznano PÓŁNOCNO • 
nagrodę w wysokości 12.000 ŁÓDZKIM ZAKLADOM 
zł. zdobyły DOLNOŚLĄSKIE PRZEMYSŁU PASMANTE-
ZAKLADY PRZEMYSŁU JE- RYJNEGO. 

Traktat pokojowy 
położy kres rozbiciu Niemiec 

Oś-wiadczenie wicepremiera W. Ulbrichta 
BERLIN (PAP). - 21 lutego rozpoczęła si~ 

VIII sesja Komitetu Centralnego SED. Sekrrtarz 
g~ralnY KC, wiceipremier Walter Ulbricht, zrefe­
rował sprawę trakta,tu pokojowego i zjednoczenia 
Nie7iec. 

R'Ząd NRD - podkreśJ:ił 
Walter Ulb.richt - dał wyraz 
wołi pokoju ożywia,jącej na­
ród ruiemiecki, gdy zWTócil Ilię 
do czterech wielkich mocarstw 
z prośbą o prrzY51Piesiem.e za­
warcia traktatu pokojowego z 
Niemcami. Sprawa zawarcia 
trakt.a~u pokojowego ma de­
cydujące znacrzenie dla ·losów 
Niemiec. Pism~ rządu NRD do 
C'Zterech mocarstw posiada 
dollliosłość programu pokojo­
wego. 

Wicepremier Ulbricht zacy­
tował następnie pdsmo rządu 
NRD do czterech mocarstw, 
stwierdzające, że naród nie­
miecki nie życzy sobie. by u­
wiikłano go w jakiekolwiek 
konflikty międ'Zynarodowe, 
pozostające w zwiąri:ku z dą­
żendem sił agres;ii do wyku­
rreystania braku traktatu po­
kojowego i faktu rozbicia 

oczekuje obeonie od rządu 
bonnskiego i od posłów· do 
Bundestagu zajęcia wyraźne­
go stanowiska. 

Rząd NliD doma·ga się b'ak­
tatu pok01jowego dla całych 
Niemiec. Zawarcie takiego 
traktatu zakłada zjednoczenie 
Niemiec i utworzenie rządu o­
gólnoniiemieckiego. Stąd wy­
nika, że przyspieszone opra­
cowanie traktatu pok·:>jowego 
sprzyja usunięciu rozbicia Nie­
miec i jak na,jrychle.iS'ZemU 
przeprowadQ;eniu wolnych wy­
borów do . niemieckiego zgro­
madzenia naJ'Odowego. · 

Włókniarze włoscy 
\ żądają podwytki 

głodowych płac 
Niemiec dla ro?.pętania nowej RZYM. (PAP.) Około '700 
wojny światowej. · tysięcy włókniarzy włoskich 

Traktait pokojowy jest nie- wvsunęło żądanie odnowienia · 
z"'będ.ny . narodowi niezrneck ie- umowy zbiorowej na lepszyr.h 
mu, ażeby położyć ·kres rozbi- niż dotychczas warunkach. 
ciu Niemiec oraz utworzyć je- Przedstawiciele Związku Za­
dnolite, niezawisłe, demokra- I wodowego Włókniarzy włos­
tycrz.ne i pokój miłujące pań- kich oświadczyli, że w razie 
sitwo. odrzucenia tych żądań włók-
Odpowledź mądu rad.zri.ec- niarze ogłoszą strajk. ' 

kiego stwierdza wymźnie ści- 1 \Zastrajkowało już ponad 50 
sły z--wąrzek między mwarciem tysięcy robotników fabryk 
traktał.u J>?kojowego z Niem- włókienniczych Biellese, do­
catni·· a zjednoczeniem pań- magając się podwyżki {)łac 
stwa niemieckiego. dla kobiet, które za tą ~amą 

Na.ród niemiecki - pod'ltre- pracę otrzymują mniejsze wy­
ślił z kolei Walter Ulbl!'icht - nagrodzenie od mężczyzn. 

Ósmy dzień Igrzysk 
OSLO. - W czwartek roze­

grano w Oslo dalsze konku­
rencje olimpijskie, w których 
Polacy nie brali udziału. Nar­
ciarze polscy za wyjątkiem 
skoczków, zakończyli już swe 
starty na olimpi.isklch trasach. 

Polska drużyna hokejowa 
ma jeszcze do rozegrania trzy 
mecze: z USA, i'inlandią i 
Norwegią. 

Uroczyste! zakończenie ig­
rzysk odbędzie się w ponie­
działek, 25 bm. po południu. 

W meczu hokejowym, roze­
granym w środę wieczorem 

, Fint.andia pokonała nieoczeki­
wanie Norwegię 5:2. 

W czwartek Szwecja wygra­
ła z USA 4:2. 

Skoczkowie polscy odbyli w 
czwartek skoki treningowe. 
Najdłuższy skok w;konał Wie­
czorek - 64 m. Kierownic­
two ekipy polskiej ustaliło li­
stę skoczków, którzy starto· 
wać będą w niedzielę w o­
twartym kon1mrsie, mianowi­
cie: Marusarz, Tajner. Wieczo­
rek i Węqrzynkiewicz. 

W godzinach wieczornych 
cała ekipa polska została przy­
jęta w Poselstwie RP przez 
posła Giebułtowicza. 

W dalszych meczach hoke• 
jowych turnieju olimpijskiego 
uzyskano następujące wyniki: 
Czechosłowacja - Finlandia 
11:2, Kanadc. Szwajcaria 
11:2 • 
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Realizacja zoholviązań 
na cześć dziesięciolecia PPR Pełne wykorzystanie rezerw paszowych Tragiczna syłuacfa życie 

• 
o 

Załoga ZAKŁADÓW WY­
TWÓRCZYCH TRANSFOR­
MATORÓW zwycięsko reali­
truje zobowiązania, podjęte 
dla uozczen~a 10-te.1 rocznicy 
ipowstania Polskiej Partii Ro­
botniczej . Znaczna część pra­
cowników wysoko przekracza 
swoje zobowiązania. I tak 
Stanisław Cyran, który posta­
nowił w pierws.Zym kwartale 
WYkOnYWać przeciętnie 150 
proc. r.ormy. osiąga 165 proc. 
Władysław Krysiak zwii:kszył 
wYdajność swej pracy o 11 
proc„ a nawijaczki Irena Ro­
maniuk i Janina Niewiadom­
ska wykonują ponad 200 proc. 
normy. 

NE-µo. Mt9tl'Zowie oddi.iału • • d ł h d 1· emigranł6w po!skich 
metalo-go Bolesław Lako- przyczyni się o wzros u o ow I w Australii Dnia l~ lutego przed trybu-

Jego 
Nikosa Belojannisa 

towarzyszy 

W pełni realizują podjęte 
zobowiązania równie:!: praco­
wnicy ŁÓDZKICH ZAKŁA­
DÓW PRZEMYSŁU GUZI­
KARSKO - GALANTERYJ-

my i Kazimierz Stach wyko- nałem wojennym w Atenach, 
nują plany produkcyjne w W • k' • I • d k ./ k , d rorz.pocrz.ął się ' pr<>Ce$ 29 patti<>-
114 proc. Na wyróżnienie za- nlOS I I za eceni,a nara y a tywu n~u owego I gospo arczego NOWY JORK (PAP). - Rcir tó'f greckich. Wśród oskarżo-
slugują również - Wiktoria . akcyjny ,,Dziennik Zwiip:ko- nych znajduje s-ię członek KC 
Łukaszewska, Sabina Karolak, WARSZAW A (PAP). - Narada aktywu nau- stwlska l>akrlch odłogów, które _wy", wyc.hodz11cy w Chica· Komunistycz,nej l'.artii Grecji, 
Hllena Wąą.ińska, a w ód- kowego i gospoda'I'czego w sprawie pasz uchwal~ła nie nada.ją się do upraiwy po- ~o, zamieścił korespondencję tow. Ni'kos Belo;iaDnis. Akł 
dziale „B" ,stanlsłsw Czarno- konkretne zalecenia gospoda'I'skie oraz ~posoby, lowej. przedatawiaj'c' niezwykle cięt· oskarielllia :ziarzuca bojowni-
sińskl i Józef Zamysłowskl. k 6r · Dużą uwagę zwra.oa rerolu- kie warunki tyci·ll •mi-rantów kom o wolność ludu greckiego 
Z · -•- .i...u· · k · t e pomogą indyWidualnYm g·~~,..,tarstworn j "" ,..,.,..,,.,. dla chłopów w ~ 5 

wi..,,.szy oni wy onanie baz ""'ł""' c a ·~ ... --·--- polskich w Australii. Ogół Au- ,,rzrlrad<": ojczyrz.ny". 
o 3 proc. chłopskim, spółdzielniom produkcyjnym i PGR w lch pracy nad irwiękS1Zeniem stralijczyków odnosi się do Po· Proces ten je-st ponurym 

Pracownicy działu księgo- pełnym uruchomieniu i właściwym · wyikorzystan~u ilośCi pa.se. W tyfti celu - jak laków niechętnie - pisze ten widowiskiem, preytp01ninaiją-
woścl ZPW IM ŁUKASI!il stw:ierdtlliła nacada - naileży ,_, h · 

· • rezerw pas7.owych dla dal5'ZCł:O rozwoju hodowli. . ć POM SOM od dziennik. Za używanie języka cym we wszyst..Uc szcrz.ego-
SKIEGO, którzy J(Ostanowili WY'PQSS.ZY i w - polskiego grozi utrata pracy. lach prowokacje sądowe, or-
wykonać przed terminem bi- Uazestnic:Y narady ustalili pieczyć na Jedną dorosłą S7Jtu- powiednie :iPa.Eyny do upra- Słychać również głosy ganlzowane p.rzcz h:11tlerow-
l k 1951 , 1 d wy ł·"' i pastwisk oraz w su- kl Ge . .__. 
ans za ro , wezwa i o prizede ws:zystki"' jakie ilości kę bydła w reJ'onach b"""'a- "" stwierdza korespondent - wzy· s e S>tapo PrneC'!w uvJOW-..„ -... ~rnie, kolumny ]>81"Ilikowe l -•·•· 'edli u 1 
w:mółzawodnlctwa ZPW im. ""'SZ - masy zielonej, s :ana i stwiSlkowych lub o małei' ilo- wa1'ące do deportac1·1 Polaków, 1U>Aom o sprawi 'WO,,.; i wo -

...- iilnne urządzenia do pr.zerobu ść Ma b ć h d 
Bardowsklego I ZPW Im. Nie- kiszonki, potrzebne są w nraj- ści pastw.Isk co najmniej B ton którzy publicznie rozmawiają no · oo Y 8$łem o 
d -" 1 I . ..__ . I bli. _, „ ,_ """'~ b . 1 . . J)Mz, dalej, ułaltwić gospodar- po polsku. rozp,,.,...~.;a DOW"; fałi famy-

"'e snego, zouvwiązan e swo- zszym cz.a •. ,e ..,..... ,,.,~~e paszy zie oneJ rocznie, a w re- stwum chłopskim zakup żer- t ;:~· ,,...:::' 
je zrealizowali w dniu 15 bm, hodowla·nych · tych gospo- jonach pastwiskowych co naj- · k ł · p d · · I s ow&n.iego ""'"oru, WllJOrem 

d 
• . , 5 t.o Do . . . . dzi na oo y do susrzerna sla- raco awey mówi, wie e o d'·a przy~ych procesów" 

czyli na 5 dni przed tenni- darsłw. W każdym gospo ar- mmei "• ny. wyzywiema J.at 'ć • t · · · · I ki "' ' " ' 
nem stwie chłopskim należy wabez- każdej sztuki trzody i owiec n:a, u W'l im ir.aodopak rzeme :wvz~zos~•. 1 . „;~sypani gkosas edJ którye:h celem jest ,,legalne" 

• _____ _..:.I _____________ ~ go&podare powinien ziabezpie- się w pame, pr u owane 1 umemoz 1w1a1ą o a om po - mordowanie demokratycznych 
------------------- ł czyć po 1 t.on~e zielonJtj. Jeże- przez przemysł rol?y, jak np. niesie'!ie kwali~ik~cji zawodo- przywódców ludu grecldego. 

d 
li cho&j 0 siano . to na jedlllą w suszo!1e wysłodki, makuc!1", , wych a poprawienie warunków I N. 'i!koe Belo)annis oraz jede-P oJS}{a Lu owa dorosłą sztukę bydła tmeba go meki.sę iip. bytu. nastu jego towanyszy, stoją-
zabe2lPieaz.yć es> naijnmiej 10 r--------------------------- cych obecnie przed sądem . 
kwintal!, na owcę - do 1.8 · wojennym, otrzymali j>Uż je-

zapewnl• a sru11m ob11ruatelon1 kwJnta1a. na 1 maciorę - c1o ·Imperialiści wciągają T tizonię den wyrok. w listopadzie i951 
tJ tJ 1 kwdn.ta.la kruszonki, a na 1 roku irostali oni skarz.an-i na 

koniia - do 15, kw'.nt:aili kiana. do agresywnego paktu atlantyckiego kairę śmierci za „pmestępstwa, 

Całk "t I , , . . . n~n1·a Ponadt.o oo. kiiżdą dużą smukę popełnione p-NeCiW ustrojo-
OWI ą WO IlOSC SUffileilia 1 w11z a inwentairaa gospodarstwo p b t · k ·k h i fi ·· -wti". Przebieg ówczesnego pro-

tJ chłop~ie powitmo rw.bf.'Zpie- rasa ry YJS a o WVll\ ac on ereDCJl cesil ujawnił haniebne met.o-

z f ł k k · k d B K · I · k czyć .co na.lmn:iei 7 kwlntai;i w Londynie dy „sprawiedliwości" władz 
re era U S. anon1 O r • U OWI O kisronkq, Wynika e; tego, te greckich, ślepo posłusznych 

wyżywienie tnwentarr'z.a ·w naj- LONDYN [PAP) . - Pra... Postanowiono włączyć zacbo· rookazom amerykańsdciego 
Sle<lzącemu bacznie histo-ńę ;naszej lud pracujący wziął .w jektem Konstytucji, nazywa- biiż.stzych laitacll powinno o- brytyjska omawia wyniki kon- dnio-niemieckie siły do t. zw gauleitera Peurifoy'a, który 

w spólczesnego świata - roz- swe ręte odpowiedzialność z.a jąc ją kontynuatorką najbar- przeć się na wysokobiałko- łerencji londyńskiej, w której, „armii europejskiej'', przy czym zalecił swym podwładnym 
:POCzyna swój referat ks. Ku- losy państwa. Wszystko co dziej światłych i postępowych wym sianie, zielonkach 1 kii- jak wiadomo, uczestniczyli: organa „armii europejskiej" bę- wymordowanie przywódców 
lawik - historię gigantycz- uczciwe stanęło pod je~o tradycji narodu polskiego". szonkach. Pas-ze treściwe na- Acheson, Eden, Schuman dą reprezentowane w bloku patri.O>tów greclcich, niebetz­
~ych zmagań o zachowanie oprzewodem do odbudowy Poszczególne paragrafy pro- leży fl.użytkować prrzede wSJZy- i Adenauer. Konferencja po- atlantyckim. Umożliwia iię pieC2n~h dla ateń~kiego re­
pokoju z jednej strony, o WY- kraju. Dlatego też zadaniem !ektu Konstytucji _ stwier- stikim dla tuczu tnwdy chlew- .święcona była sprawie przy- więc reprezentantom military· timu terroru i gwałt.u. 
wołanie zawieruchy wojennE'.l uświadomionych wyznawców dza dalej ks. Kulawik _ mó- nej orae; . dl.a bydła, którego spieszenia remilitaryzacji Nie- stycznych i odwetowych ·Nie- Rękę katów powstrzymała · 
:ie drugiej, nasuwają się mimo Chrystusa jest i będzie zaw- · · p 1 k ~ wydai·ność ml-'·a .~....:.-.... ""- m1ec Zachodnich, wzmożenia miec Zachodnich udział w pra· fala protestów demokrart.yC2-

l . sł l · t · _ ~ 1 t'"" · w1ące, ze o s a zeczpospo- = ~ J ·~~· ..,., . 
wo 1 owa psa mis Y pan- sze wspv«Praca z wszys .... mi nad 2.000 litrów rocmie: produkcji przemysłu zbroje- cach organów paktu atlantyc· nej opinii światowej, oraz wy-
ski~o: .. Ego pacem cum lo- naturaln"""'; współczynnika- hta Ludowa zapeWnia swym u t i d ........... · " z -t b' Ruh · k k ' · d I '-' j ' ··- obywatelom wolność swnienia czes n cy nara y „,w.er- n1owe„o a„ ę 1a rr 1 we- 1e~.o poprzez „arnuę europeJ· stąpienia e egaojf radżliec,.,,e 
quor illi urgent ad' bellum" mi roo:woju. 1 wyznania oraz :!:e „kościól dtxają dalej w rezolucji, że je- stii przyjęcia Trizonii do agre- ską . i inlflych krajQ.w demokretym-

dzi~l~~Y ~i~~fn:ia ś;;:t wl:i: Szczera współpraca może 1wobodnie wypełniać dnym z p-ierWsrLych za.biegów. aywne~o paktu atlantyckiego. Równoc~dnie uczestnicy nyclt w ONZ, derna6kujące I 
31:· b b · j I b · ł d 1 d swe funkcje religijne", doku- ma-jących na celu szybkie po- W oficjalnym komunikacie konferencji londyńskiej zare· potępiaijące postępowanie mo-

. ~toju~z~b~z o~;~;ia ~ ~~ Z W a zą U ową mentują najdobitniej, źe ka- ii:y~rrie pa.92:, a jednocz.eŚ'!lde konferencji londyńskiej umie· wnili Adenauera, że Niemcy na.r'cho - faszyst.owskich or-

cl.sku i' obó? sp·rawi·-"'i'wo•-1 „ st ' w! 1 k 1 • 1 tolicy świeccy i księża ciesz• U5'Unięcie ewentualnych skut- szczono mętn11 formulę, •twier- Zachodnie otrzymaj!\ petne ganów „9P1I"lłwlecłl!iwości". 
~ """" "" „„e u ·nas e u 5 ~Y "' ków posuchy, powLnno być dzając11. że USA i Anglia wy· - prawa w „armii europejskiej" Ale ebrodniacze nie ponie-

i wolności. Tam nieliczni Po- świeckich działaczy katol ic- się pełnią praw państwowych dokol;lanle wioe.ną 1952 r. wsie- kazuj, „zrozumienie" dla po- i w bloku atlantyckim. C'hali zamiaru zamordowania 

czen.iu sesji ONZ, mdesda 
odpowiednia chwila i wyto­
czyli ponownie proces przeciw 
patriotom. I tym ra;iem akt 
oskarżenia oparty jest na a:e­
z.nnniac.h ł;Ulpidi, urzędnrików 
a'Sfalii (rrwna.rcho - tas-zystow­
sk!egu Ge5<bapo). Wkód „św:ie.d­
ków" oskarżenia figurują ta­
kie „osobistości" , jak np. Pa­
nopulos - naczelnik pol:icji. 
Plerwsrze dni procesu ujaw­
niają, że jest on. podobnie jak 
l poprzednie, tylko ponurą 
faa-są , wyreżyserowainą nie­
udolnie przez monaa-cho - ta­
szystów. Dość powiedzieć, te 
obrońcom n ie dano ozasu na 
ea<poznan1e aię a:e sprawą ich 
klientów.· 

Po raz drugi więc monar­
cho - faszy&towskie pachołki 
ameryicańskich kolonizatorów 
G.reoii szykują zam.a.eh na ży­
cie Belojannlsa i jego towa­
rzyszy, Po rraiz: drugj usiłują 
zgładzić pre;ywódców . ludu 
greckiego. Ale lud ten staje w 
obronie życia swych najlep­
szych synów. Z dnia na da:!eń 
przybiera f.ala protestów/ set­
ki de,pesz z różnych stron kra­
ju narpływają do Aten z żą­
daniem uwolnienia Belojarmi­
sa. O uwolnienie Belojanndsa 
i jego towanz:yszy ;\valozy wiraz 
ii: ludem greckim cały postę­
powy świ'at, lud~e pracy, u­
ozeru, artyści, dllliaiłacze spo­
łecmi wszystk ich krajów. Do 
rządu ateńskiego i do ONZ 
napłyWają protesty przeciw 
temu aiktow:i be7JP1"awia u 
ws.zystkich C2ęŚC! świaita. 

Naród polS<kń prrzyłącrz.a się 
do gniewnego protestu prze­
c iw nowej zbrodni emerykań­
sko - monarcho - faszystow­
sk>ich siepaczy, mordujących 
n.aojlepszych . synów ludu grec­
kiego. Nilkos Belojannlis I je­
go towa.rz.ysze, niezłornnj bo­
jownicy o ~rawę pokoju l 
demokracji. winni znaleźć flę 
na wolności! tentaci z.lota łaknący n11WYCh kich, którz.y rzucili hsslo rze- l opieką państwa na równi z ·wek koniczyn z domieszką zycji Francji. . Otnawiano również kweetię Bekljann:isa I jego towarzyszy. 

eysków, płynących z pexisy- telnej I szczereJ,;Współpracy z Innymi obywatelami. Sam traw w roś.liny kłosowe. Na konfereoq"I londyóskiei finan...,wania neohitlerowskie- Uważali, że obecnie P<> za.koń- L. M. 
cane.i nienawiści międzynaro- j d fakt oddzielenia kościoła od ;..;"--------------·----------dowej, tu 650 milionów pros- nowym ustro em emokra- ń d Podstawowym ):agadnlieniem, omawiano również . sprawi( go Wehrmachtu, lecz nie 01i11-
tych ludzi ożywionych bra• tyczno - ludowym. Podkreśla- ~ó~:a__:- ~:~~~~~~ony al~ łączącym się rzie a;w!ękSQ:en.iem pdrzyjęcia, Niemiec kZachodn

1
ich g'!ięto w tej •prawie porozu· 

terskimi uczuciami. pragną- jąc swą wieź z narodem pol- baŻy n•„•wwej, jest racjonalne o agresywnego pil tu llł an- mienia. 
przepisach Konstytucji, nie .,.,.., t k' ..,.,. U t · d O · • t t · t j ~--

cych w międzynarodowe.i skim, pragnąc przysłużyć slę wykorzystanie poz""-kanych yc ie„~. c:zea n"y nara w !llllgnu; o 11a omias e""o· 
W Oslo zwycięża pokój 

jest rzeczą nową, istnieje w '~ Lo d · k 1· f •! · • · 
zgodzie i poko.Ju budować dobrze sprawie narodowe), pasii:. W związku z tym ucze- n ynie szu a 1 ormy, przy my. ne porozum1en1e w sprawie 

Państwach takich jak Francja, któ · -1·b t l I · · h'tl k' h b 
szczęśliwszą przyszłość ludz- powołana w· 1949 roku Komi- stnic!' 1'1M'ady wysunęli wni~ pomocy rei mo~ 1 Y Y n11 uwo n1enia 1 erows 1c z ro· 

(Korespondencja z Olimpiady) 
Ameryka itp. I nie można po- I tk d ., N' Z d · · h 'd · 'kości w myśl stów Pisma sja Księży współdziałała i sek, aby chłoPi k<>n:ystając z ur li. wprowa 21~ 1emcv. a· marzy wo1ennyc , zna1 UJą· Jeden z polskich zawodni -

· $wi<:tego, identyfikując~o po- W$półd.ziala we wszelkich ak- wie<lzieć, aby wyszło to na pomocy sk.lżby rolnej r;id na- chodn1e do paktu atlantyckiego. cych się jeszcze w więzieniu. ków pokazał nam w Oslo swój 

kó . d b B ti b szkodę kościołowi. od eh „ k' ł d 
' J z o rem: „ ea enes ciach i poczynaniach narodu r owy wprowadm.U odpo- notes olimpiJs 1. Na ok a ce 
evangelisantium pacem - e- polskiego, w je!?o walce 

0 
po- „Dotychczasowa ocena · na- wiednie normowa.n!ie pallll:, I pięć splecionych kółek, a we-

vangelisantium bona". Tam ~zej pracy - stwierdza na Rezolucja narady stwierdza Z procesu oaryskiego wnątrz? Wszystkie niemal 
,granicząca z histerią I wYWO- kój, Plan 6-letnl I front na- zakończenie mówca - daje w dalszym ciągu, że tam, _..._ ____ - ·• kartki zostały już zapisane. 

łująca zamęt umyslów psy- rodowy, w walce o 11prawie- nam pewność, że polskie ka- gdZJie istnie.ją odpowiedn'e wa- Zeznani' a św1' adków Na jednych znajduje się krót-
choza wojenna - tu &p0ko.i- dllwość społeczną, współpra- tolickie duchowieństwo w runki, należy wprowadzać ze- ki pamiętnik, na d1·ugich ad-

na twórcza praca. Tam Ko- cowała nad popularyzacją Na- przewaźaj~cej swej masie _ isJ>;?!og~~~~:a·n!eepanaslwpaisk_ dell1aSkUJ. q ,,OSkarz' yct' ell'" resy i autografy reprezentan-
rea, V'ietnam, Egipt, Tunis, rodowei Pożyczki. wsp6łdzia- a mamy prawo spodziewać ~ ~..,""""'v .. , ~· tów różnych państw. 
tonące w -potokach niewinnie łal od lebl , 11 wk nar owym P scy- się, że niedługo i całe polskie PARYŻ .(PAP) • .:_ Po zezna· któ'.rego zna osobi'c:ie od roku Trzymając w ręku notes za-
iprwlanej krwi-tu szlachetna cie po oju, w walce z anal- duchowieństwo wraz z dostoJ- • stanawialiśmy się przez chwi-
ipomoc, i brater.skie podanie :fabety:unem, bierze udział w nym Episkopatem, stanie do Chłopi' zw1"edz-1'ą niach zdrajcy Jana Kowalew· 1936. lę, w jaki sposób ci młodzi 
ręld każdemu potrzebujące- „ k' - k16 I I · $ · d k · t · t · 
mu. Z"'5tnwienle mamienne. walce ze !l!)ekulacją i suod- pełnej I całkowitej współpra- 1 ie„o, ry zna u się w ro- wia e p1ę nuie 11a1 ępnae sportowcy porozumiewają się 
mowiące głosem dziejowego nlctwem narodowym, wsp61- cy z narodem polskim. sta- ośrodki przemysłowe li oskartonego w obliczu oszczerstwa szerzone przei ze sobą, skoro najczęściej zna-
doświadczenia, że prawda pracuje w dążeniu do znie- nie do współpracy ,,z całego przedstawionych dokumentów propagandę zachodnią na te- ją tylko swój ojczysty język. 
zrodzO'lla w pokoju musi zwy- sienia tymczasowości admini- sęrca i ze wszystkich sił" dla Steirartlem Zwi.ąrliku Samo- musiał 1ię przyz11ać do zbr<>· mat 1ytuacji w bajach demo- A jednak jest widocznie coś 
ci"żyć. st " kości 1 j z· · h ~ego dobra i chwały i nie bę- pomocy Chłopslkiej rros>ba•ły j'llż dniczej działalności szpiegow- kracji ludowej. tak silnego na świe.;ie, co ca-

... raci1 e ne na 1emiac. łą ~ młodzież !„czy. 

W 
. . . znchodnich, przet\Y{s.tawiaiąc dzie szczędziło trudów ani oorganizo'Wane dw.ie , 500-oso- skiej, do zdradzieckiej współ· Przed '"dem staje następnie „ 

rog1e zam1erzen1a r;ię Pemil!ltaryzacJI Niemiec wysiłków dla obrony naszej. bowe wyC!ieczk! chłqpów i.vo- pracy z wywiadem hitlerow· dziekan Wyd~ialu Prawa Uni· I chociaż zewnętrzna szata 

grę cechowała czystość, a to, 
co zademonstrowali Polacy, 
przyjemnie zaskoczyło wszyst­
kich. Tak powinien wyglądać 
hokej na lodzie. Polacy za­
grali bardzo dobrze I gdyby 
mieli rozsądniejszą obronę, 
wygraliby przekonyWająco. 

Czy tego rodzaju opinie nie są 
dowodem, iż nasi zawodnicy 
mimo pewnych zaległości w 
wyszkoleniu, spowodowanych 
przerwą wojenną, starają się 
godnie reprezentować barwy 
naszego państwa. 

M. 

Na mar,g-in~ 

Zawodna odsiecz 
imperialistów z hodnl h · · t niepodległości i umacniania jew&fatWll łódzkiego do No- s.klm i Gestapo - s•d przy· wersytetu Sofi1'skie"", Ludo- tegorocznych Zimowych Ig-

ac c • szowmis yczne- "' „- .rzysk Oli'mpiJ0 sk1'ch w Oslo je.„ Na w'o•nę bieź. -'·•· w 
· . i . · ml bezpieczeństwa, że wreszcie, wej Huty, WiellH.'!Łki, K.rako- t ·1 d I h · , · d · R d ·1 ki kt6 d · •• • • """~ 

W dalszym ciągu swego re- mu rewl.ZJon zmow1 nie ee- 1 i\Pl 0 pries uc arua owaa - mir a ui 1 • ry po n.ie zaprzeczeniem pięknych słów południOW"Ch """OWlnc;Gch 
......... 1 łącz!lc swe obowiązki dusz- .,... Zakn""'""'"'" i Poronina. kó b f kt h kl · b " „. ' 

feratu ks. Kulawik obrazu ie kiemu, "'""remu u ega pewna --. ...,..--_. · w o rony. a y, e ara eryzu~ee z ro- prezesa M. K . Ol. Edstroema, Włoch oraz w kilku wie!. 
• j kl ~--.i. z pasterskie z obowiązkami, w -~·""li ...... y-" dm·--'- nastą- J k · I k d · d · lal 'ć 't wa Ol!rom miszczen, . a prz.v- część kleru w Ni~u a- 1 „...,v ~ ''" """' a o pierwszy zez11awa a· n1cz11 zaa 00• ymi ro · który dużo i głośno m~wil o kicn miastach, jak: Rzum, 

niosła naszej ojczyźnie ubie- chodnich wraz z niektórymi wypływającymi z przyna eż- pi WY'JMd dwóch doal.szy(:h pltan marynarki brytyjskiej, Guemeto. . . pokoju i braterstwie, chociaź Neapot, Palermo, majq 1ię 
gła wo.ina i wspaniałe nie ~-edstawicielami +amtejszej notlci do ~elkiej rodziny'. któ- wyci«lzelt. W dniu 27 lute- Youngs, którr, 1twierdza na Następnym „ 'wia~iem był gołąb pokoju nie otrzymał odb11ć kitkakrotnie odk!.a· 

t k d _.. d t db .,..- "' rej na !Jm" naród polski - . t · · I · ~. k t - b t soo Y. ane ...,,ą empo o u- wyższej hierarchil\kościelnej". złoży do;,,ody głębokiego I go br. z ŁodrZii wy.je:!:d.ta wa ęp1e, ze n ormacie zawarte se re. arz urua .a„ranusz.Y u ~ miejsca nawet na znaczkach dane w11bor11 Gdmłnbtf'a. 
dowy i nowe~o budownictwa. Ks. Kulawik wskazuje da- swego patriotyzmu, spełni za- 400-osobowe. gru,pa chl.opow w ksi~~e .J~enaud dekJouvdene- ~ar~k1ch, GeGorg1ew, ktoryb ze· olimpijskich, chociaż nie v»i- cvjne (iamorzqdowe). R:zq-
Mówiąc o odbudowie naszego k 1. d K •-·-' Ch B ł'a pt. ••.ięwoynarod6w a z rai· znaie, te. uem.eto - w rew~ dać żadnego plakatu wyobra- dzqcG, proamer"kamlca •- · ....,.. · n·- h leJ, i:i: duchowieństwo ato Je- szczytną swoją misj" dziei·o- 0 •. a..vw•C, OITlDWoB l_ Y- " · • · ł · d tw dz bot " „„ a3u, o .,,.,.ęznym r~„ac !l, 

1 
" ~ów uwaz1t za cis e 1 Zio ne swF 1er enaom - aa .o- żającego zbratanie narodów, partiG de Gasperi'ego prz"-

'akl --'j się kie winno jeszcze usi niej n1i: wą, mlsi·ę, Koperników, Scie- tomna. d lk f t k " z J m roGwJ. a nasza z praw e,. wa wa ę z . aszys ows im to jednak młodzież całego stępuj~ do tej akcji w11bor-
gospodarka, podkreśla on do- dofl.d starać sie o to, by zgo- giennych, Stasziców l Kolląta- W dniu 29 lutego br. takaż W od~iedd na pytanie rządem bułgarskun. . świata gromadzi. się pod sztan- cze; w bardzo zie; formie, 
niosłą rolę i dominujące zna- dnie r: polską racie stanu i jów, I przysłuży się dobru ' grupa .thlopów wyjeżdża do adwokata Vienney'a, świadek Następna rozprawa odbędz1 darem pokoju. obcln;0 na śmieT'te!nvmi 

eni·e pomocy radz1'ecki'ei· dla dobrem kościoła katolickie.e;o ko~ct'oła k tol"cklego w Pol w~taw1'a W-"·~·cha k li 1 k d · · · dz' I k ł g ""' cz w Polsce zostały znie.;ione o- • a I - ·~ ' =~~„ reś . sy wet ę z raicy aro- się w pon1e ia e przysz e o Swiadczą o tym tysiące ~a- grzecham,i polityki „Gt!Gn -
na~~~uk~~i~ok rosnąca gos- .statnie ślady tymczasowości sce". Sizcmwna. du czechosłowackiego, ipki, tygodrua. desłanych do Oslo listow, t11ckiej", · którG prz11nios!a 
~ar-i~~~~~w~~~di~~M-------------------~-----·-----------------------------~~ód~chm~$ ~~~~w~~~~-
leżność naszego państwa jest Ziemiach zachodnich. kartks, nakreślona ręką rekor- bezrobocie i okupac;ę a-

solą w oku zachodnich im· Uregulowanie ostateczne tej w. d • d . dzisty świata Emila Zatopka. merykańskich imperiali• 

~;~~~i~ó~eszf:ituj:it~~~'. spr~~ócl ~~:.;,~~~rwi1":.f!?j~~ • 1f . ar.za· nL·a. t7190 I nLa. ~;:'· co napisał fenomen bież- stó:;obee ponur11eh per-

wcielaiąc .ie w odbudowulacy nie zlikwiduje całkowicie 
1 

_ _ "Chcę, abyście zrozumieli, spekt11w w11borcz11ch ktika 
się nowY Wehrmacht, na któ- wrogiej kampanii antypol- że każdy sportowiec z kra- de Gasperi'ego :zaczęłG się 
rego czele stawiają PowY- skiei w niektórych sferach jów demokracji ludowej u- ogl.qdać za sukcesem, któ-
puszczanych z więzień,. zasą- d\.lchowieństwa Niemiec Za- waża za swój obowiązek i ko- Tl/ mógłby zwiększ11ć szan-
dzonych przez miP:dzynarndo- chodnich, których wroica Porozmawiajmy ' O plugastwie. A ezqeJ, pod presją własQYch wybor- sześć miesięcy temu na sesji ottaw- nieczność brać udział w walc.e I se wloskiej chGdec;i. Suk-
wy trybunał, ludobójców I przeciwko Polsce akcja dt;>cle- więc o Janie Kowalewskim, zawodo- ców bardzo krytycznie oceniła wnio-- llkiej. o trwały pokój. T· lko w wa- ces ten prz11szedł sz11bko ze 
ł!t"abieźców cale-i Europy - ra niewąbt>liwie l do sfer wa- wym dwójkarzu sanacyjnym, przed- sek rządowy. Ale grupa najgorliw- runkach pokoju, my, sportow- stronv... Wat11kcnu: aam 
dawnych hitlerowskich gene- tykańsklch, tworząc tam nie- wojennym szefie równie plugawej jak szych lokai Wasz:imgtonu rozwinęła ANI W ATA, ANI PLANY, ANI cy całego świata, możemy spo- , papież wyglosił przemów ie· 
;i:ałów. życzliwą dla Polski atmosfe- on organizacji - OZONU. niezwykle gorączkową działalność. W PRZEMOWIENIĄ„. tykać się ze sobą. Naszym 1>- nie T'adiowe „do mieszkań· 

Stwierdzaiac dalej, iż narlvl 1ę. Tę nieżyczliwa dla Polski w Paryżu toczy się dziwny proces Agresorzy targuJ'ą się mi""z" to- bowiązitiem )est uniemożliwić ców Rz11mu", w któ.,.11m -
"" f "'~~· niewyjaśnionych jeszcze okolicznoś- """ , 

p olski docenia należvcle J)l'l· Ludowej ątrnos erę w •~J' ... ie - oskarżeni oskarżają. Renaud de bą. Niczym złodzieje patrzą sobie na wojnę". pod osłoną namaszczonych 
wa_gę chwili i zwarł sie w pogłębia wroga prOPaganda Jouvenel i Andre Wurmser. oosteoowi ciach sfabrykowana została tzw. lon- łapy. Niczym lokaje ubiegają się o W biegu na 18 km. Kwapień i okrągł11cll frazesów - we-
o!lobie obecnie jak nigdy .iesz- jaką uprawiają różne figury pµblicyści francuscy, zostali oskarźe· dyńska depesza· francuskiej agencji łaski amerykańskich mocodawców. przeiyWał tragedię. Dwukrot- zwat ludność stotic11 do 
cze dotąd, skupia.iąc sie wo- nazywające siebie Polakam1. ni o zniesławienie przez bandę szpie- prasowej AFP w sprawie rzekomego Zgodni są co do jednego: chcą hltl.e- nie pękała mu deska. Myśli- „w11rwania się z letargu" 
kół ludowego rządu. którego lecz nie mające nic wS'PÓine- gów i zdrajców. Plugastwo poczuło udzielenia Francji przez Waszyng- rowskiego Wehrmachtu. Chcieć Wehr- cie że żegnano go na trasie i„. poparciG 1tronnictwa 
dalekosiężna i Pokojowa Poli- go z narodem polsldm. się dotknięte na swym „honorze", ton I Londyn gwarancji przeciwko machtu to chcieć utrwalenia rozbi- ir~nlcznym uśmiechem, że „chrze~cijańsko - demokro-
tyka stanowi najlepszą gwa- Pełne prawa gdyż Renaud de Jouvenel w ksiąź- niebezpieczeństwu odrodzenia mllł- cia Niemiec. Wiedzą oni dobrze, że nie próbowano mu pomóc? t~cznego" podczas w11bo-
l!'ancję całości naszych ii;ran!c • b d ce pt. „Międzynarodówka zdrajców" taryzmu 'niemieckiego. Depesza oka- pokojowe, na za~adach demokratycz- Kto tak sądzi, sktzywdzil'.by row. 
i suwerenności państwa - 1 SWO O Y napisał słowa prawdy. zała się póżniej najzwyklejszym o- nych przeprowadzone zjednoczenie jego rywali. Odwrotnie, za- Czego nie dopowie -
mówca wskazuje, iż naród Mówl~c w dalszym ciągu szustwem, ale jakby z nieba spadła Niemiec przelfreśllłoby Ich plany wodnicy, mijający Kwapienia dzia! wvraźnie Pius XII, 
ll.asi; - wbrew kłamliwYm, swego referatu 0 działalności ZDRAJCY deputowanym socjaldemokratycznym. przekształcenia Niemiec Zachodnich próbowali mu nawet pomóc. wygłosił ;u.ż bez ogródek 
wieściom szerzoovm na Za- Komisji Księży, mówca stwier- :!:y Zapomniawszy o swych demagogicz- . j . ~ . t j Znamy aż nazbyt dobrze na- przez radio watykańskie je-
chodzie - kontynuuje w spt:f dza: Ale proces przyjął dla „oskar - nycb wystąpieniach sprzed kilku dni w kuźnię trzecie woiny „wia owe stro)e naszych zwolenników zuita I:;ombardi, nateżący 
•·oi·u i równow~dze ducha qi- cieli" nieoczekiwany obrót. Okazało 1. · k d · t i zapędzenia młodzieży zachodnia- d · d tąd 
" . "'ie nie b'·ło m•m obłe. co popar 1 wmose rzą owy 1 ym sa- d . tl t k" h spo: tu. To praw a, ze o do grona najbardziej :zau-
irantycznc dzieło pokojowego „. , się, że tak czuły na punkcie swego d d j 1 · niemieckiej· o szeregow a an yc ie · 1 k' · d ' 
budownictwa. da iąc nai!epszn ~otyczyło bezpośred•ii> lub honoru pułkownik Kowalewski nie mym za ecy owali 0 ego osie. Przed 10 dniami rząd Niemieckiej narciar:i;om po s tm me · u a· fan.11ch w otoczeniu papieża 

. . po•rudnio naszego kraJ·u i na- Raz jeszcze okazało się, że w decy- 1 kr t . t ło się j7szcze zdobyć medalu osób. Lombatdi nie tytko 
odpowiedź rewiziomstyc?:neJ · ~ od wczoraj współpracował z hitle- Repub iki Demo a ycznei wys oso- · · · ki l t · 

. . k' . rodu, z'yli.śmy i'ego z·yciem, i· ego . dujących chwilach Waszyngton mo- ał d dó h t o!immis ego, <> e zas anow- wychwalał pod niebiosa 
h~Y z1Jchodnio - mem1ec 11~1. rowskim wywiadem. Okazało się, ze ć SF t· dr w o rzą w czterec mocars w i h ·1 · · d d G ·• s I-

d I potrzebami. i' dążeniami. Dla- że liczy na IO - par ię z ady . j . b my s ę na c wt ę, czy zaięc1e rzq 11 e aspen ego, ce 
inspirowanej przez o aro- głównym 3·ego zai'ęciem podczas o- noty w sprawie ak naJszy szego za- B b G h l k 13 b · k' z l" 

· · t tego też duchowieństwo pol- narodowej. przez ar arę roc o s ą y i S· i, a e po:ztvo •• so-
WYCh podpalaczy s\lna a. statniej woi'ny było wydawanie w rę- warcia traktatu pokojowego z Niem- le"sca pr 20 l tni'ego b' · · b' t t 

&kie zabrało głos w ogólno- m I , a zez · - e ie zmieszac z ,o em an 11-
Ką. Kulawik stwiP.rdz~. 1.~ d ce gestapo patriotów polslj:ich i fran- cami, traktatu, którego podstawą Andrzeja Gąsiennicę - Roja 22 faszystowską emigrację z 

po raz pierwszy w h1stor11 narodowej dyskusji na pro- cuskich. Okazało się, że przebywa- W LONDYNIE I LIZBONIE byłoby rozbrojenie Niemiec po wsze miejsca w zjazdach, nie jeśt >czasów Mussoliniego, zaś 
----------------------------:: i·ąc w Lizbonie utrzymywał stały czasy. Rząd ZSRR na notę odpowie- wystarczającym dowodem, iż bojowników włoskiego T'U -

A tymczasem w Londynie przy je- d · · k · ż ' kontakt z gestapowcami, działający- ział, wyrazaiąc prze onanie, e posiadarqy malentowanych chu oporu., którz11 watcz11lt 
mi na terenie Francji. dnym stole obradowali ministrowie „ ... zawarcie traktatu pokojowego z zjazdowców? Która z Polek nie przeciwko h!tler11zmowi, nG-

Nawet reakcyjna prasa fraflcuska spraw zagranicznych USA, W. Bry- Niemcami, zgodnie z uchwałami chciałaby zostać 13, najlep„zą zwał doslownie... morder-
tanii, Francji oraz...ve własnej osobie d k" · · d · ł N' · · k · · t A p • b d 

podkreśla, że od pierwszego dnia pocz aros 1mi i z u zia em 1em1ec narcmr ą sw1a ar rzypusz - cGmi i z ro n.iGrzami". 
herr Adenauer. k · · · • tk' procesu Kowalewski i jego koleżko- jest rzeczą omeczną i sprawą rue- czarny, ~e wszys ie... .. Przldwybórcze popi&y 

wie cynicznie się uśmiechają. Czują Tematem obrad londyńskich było cierpiącą zwłoki'', że „odpowiada · to W czwartek rano ollmpiJ- watyk:ansk:ich dostojników 

Odrodzenie military1mu iapońsk'egó 
się pewnie. Wiedzą bowiem, iż są w ściślejsze związanie Niemiec Zachod- lhteresom wszystkich miłujących po- czyków poynta_ła wiosenna po- - adwokatów reGkcii wio. 
kraju, rządzonym przez ludzi, którzy nich z blokiem atlantyckim oraz kój narodów Europy". goda. Po .c1ę:!:k1c~ start.ach, Po· skie;, przywodzq na łnvat 
sprzymierzają się ze śmiertelnymi sprawa wypuszczenia na wolność Omawiając ostatnie posunięcia lacy odpoczyw~li. Byli obecni słowa Mickiewicza, napi3a~ 
wrogami Francji, którzy przykłada- blisko 1000 hitlerowskich zbrodniR- przedstawicieli bloku atlantyckiego, na meczu hok~iowym USA.- ne z górq sto la: temu w 

Burżu~jna dtnfaka ga• 
zeta „Berlingske Tidende" 
:zamieściła notatkę pod ty• 
tulem „Armia japońska?" 

A oto tlumaczenl4 f•1 •'!ł· 
tatki: ' 

„Tokio, niedziela, Asso­
ciated Press. 
Japoński policyjny kor­

pus . • zerwowy zostanb d J 
października 1952 r . prze­
kształcony w regularną ar­
mię, zaopatrzoną we wszel­
ki potrzebny sprzęt woj -
skowy - tak donosi japoń­
ska agencja Kioóo. 
Według danych ze źró­

deł d <Jbtze poinformowa­
nych, armia ta otrzyma 
nowoczesne czołgi, działa 
ciężkie i artylerię przeciw­
lotniczą. Już dzisiaj ta ar­
mia zaopatrzona jest w 
d7-iała, moździerze i kara­
biny maszynowe". 

ją rękę do odbudowy hitlerowskiego rzy wojennych. którzy są wymarza· reakcyjny dziennik angielski, „Man- Sz:w:ecja, ł wieczorem od_w:ie- „Trybunie Ludów". „RG _ 
Wehrmafhtu, którz;)" tezygnują z nym materiałem na kadry d l.; „armii chester Guardian", stwierdza z roz- dz1h posł;i .RP w Oslo, ministra dzlmy katdemu T'etigi;nemu 
własnej armii narod~vej i W)'.Stawia- europejskiej". w Londyn!e znów wy- brajającą szczerością, ie wygląda na Giebułtow1cza. chłopu, żebl/ nie ufał tu· 
ją ojczyznę swoją na sztych hitle- szły na jaw sprzeczno&cl po•nięd2.y to, iż ministrowie atlantyccy, „zatka- Rzecz zrozumiała, że tema- dz!om, mówiącym mu w 
rowsk~ego imperializmu, szczerzące- imperialistycznymi partnerami. Fran- li sobie uszy watą". W jakim celu? tem rozmów. szczególnie wśród czasie wyborów o 1'e!igli"„. 
go kły na Alzację i Lotaryngię. cuski minister spraw zagranicznych C1.vżby z.bytnla wrażliwość na hokeistów, był przebie~ meczu Włoscy chłopi i robotnic11 

OSZUSCI I OBŁUDNICY 
Przy pomocy tych właśnie ludzi 

rządowi francuskiemu udało się prze­
forsować w Zgromadzeniu Narodo­
wym, wniosek w sprawie utworzenia 
tzw. „armii europejskiej", 
Francus~y agenci amerykańskiego 

imperializmu przeżyli kilka gorą­
cych dni. Zaczęło \ię od tego, że o­
gromna większość deputowanych w 
obawie przed reakcją opinii publi~ 

Schuman ' wije się niczy,n piskorz dżwięki? Nie. Po prostu nie chcą sły- Polska - Niemcy Zach. Gdy- nie znajq zapewne tej rGdl/ 
z jednej strony zna jduje się pod oh- szeć tego, co mówią narody. by nie pech pod bramką prze~ Mickiewicza, lecz wie!otet-
strzałem franc!lłlkiej opinii publicz- Nie pozostaje n.ie innego jak pnyz- cl\vnika, gdyby nie błędy na- nie doświadczenia dopro-

nać rację organowi amerykańskich szych obrońców. spotkanie to wadzily łch niewątpliwie 
nej, z drugiej strony jest naciskany k ń ł b i monopolistów „New York Times", za o czy o Y s ę naszym zwy- do wniosku, pokrywającego 
przez Waszyngton, który popi.ara co- i t · „ ' któremu. gorycz dyktuje słowa trzef- c ęs wem. Prowadz1l!smy prze- sie z tf'eściq powyższego cy• 
raz bardziej wyg61·ownnP. żądania · · • Ą z · · t t wości, że dla realizacji amerykań~ko- c1ez „:~. apoznt'l.1my się, co a u. I dl:J.tego - :mie11.a,wi-
Adenauera. Faktem i· est, . że do tzw. t t p lsk d bonnskich planów ,,potrzeba nie tyl- na ema meczu o a - zonej przez lud klice de 
J'edności pomiędzy · agresorami i·est Ni z h · G „ ko tajnych planów i przemówień emcy ac . pisze prasa nor- aspera ego nawet waty. 
obecnie, w cbwili rozpoCZ""Cia obrad n·esk '· . •. d I J ż " Eisenhowera, ale także poparcia ze ~ · a: „ans~a o s ecz n.e pomo e. 
lizbońskiej sesi'l rady atlantyckiei·, Morgen Posten" pod w1·e1 

strony opinii IJUblicznej ". " -
co najmniej równie daleko co trzy Właśnie! kim tytułem PRZYJEMNE 
miesiace temu na sesji rzymskiej. co R. , SPOTKANIE. oodkreśla. Lot 

B. D. 

... 
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z"Wycięst~. front.U na.r .odow-ego 
vvalki o -· pokój i Plan 6-letni 

ttlUltllHHłlłUllffJł 

praworządności · 
rłlltlllllt•lflłlUłłłł 

I Gwarancja 
~. · Głęboki demokratyzm na- prokuratora o alimenty,dod-

szego ustroju znalazł swo- szkodowanie, wynagro ze­
!. je odbicie w przepisach nie za pracę itp. 

projektu Konstytucji, które Oskarżonemu projekt 
i regulują właściwość sądów Konstytucji poręcza prawo 
i i prokuratury. Konstytucje do obrony. Prawo powyż­
§ burżuazyjne, broniąc ustro- sze wykonuJa się bądź to 
i ju ucisku klasowego i pra- przez swobodny wybór o-
~ wa k.ap.italistycznej włas- brońcy przez oskarżonego, 

~=== ności, widziały w podziale bądź te~ przez przydziele­
władz i rozgraniczeniu kom- nie mu obrońcy z urzędu w 
petencji organów ustaw'o- wypadku, gdy ustawa to 

i:_· dawczych, W)~nawczyc~ 1 przewiduje (pr6zeis~ępstwa sądowych gwarancję swojej zagrożone szczeg me WY-
=_~=.: praworządności: Prawo- sokimi sankcjami. nie1et-

rządność ta jednak już z ność o.skarżonego itp.). 
samej sWQjej istoty nie Zarówno sąd jak i p.ro-

projektu Konstytucji jest 
bowiem ochron.a prawo­
r:ządn0ścl, wyrażająca się 
nie tylko w ścisłym prze­
strzeganiu formalnej strony 
stosowania ustaw, ale w 
dążeniu do wykrycia praw­
dy materialnej w każdym 
1ozpatrywanym wyp2dku. 
Jedynie orzeczenie, które -
mu przyświeca wykryta w 
procesie prawda material­
na, może być przez lud zro­
rrurnlane należycie i =a­
Jeźć należyty autorytet w 
masach, przekonanych o 
słuszności wyroku, wyda­
nego w Imieniu Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej. 

M. LENKIBWICZ 
adwokat 

§ miała nic wspólnego ze kurator i adwokat nie mo­
: sprawiedliwością społeczną, gr zatrzymać się nad for­
i ponieważ przedstawiciele malnymi zagadnieniami w 
i.. tych rzekomo niezależnych procesie. Ideą przewodni!\ 

od siebie władz. rekruto-
S wali się z tej samej klasy w I . rn sum1·enn1·e swe 
~ wyzyskiwaczy, lub też byli ype 018 
: Ich płatnymi funkcjonariu- obowiązki wobec państwa 
! sza;;:!Jekt Konstytucji wpro„ 
~ wadza nieznaną dotychczas 
: zasadę wyboru sędziów i 

l
i ławników przez ogól oby­
' wateli. 
: Ta za.sada pozwoli nam 
• wybrać na sędziów najlep­
f szych synów ludu pracują­
~: cego, którzy zarówno swo-

im doświadczeniem tyclo­
i wym jak i swoją dotych-

1 czasową pracą zawodową i 

•
'. 6połeczną wykazali , że dro­

gie Im są zdobycze klasy 
: robOtniczej, że staną na 
i_ straży praworządności so­
l cjalistyczneJ, a przestęp­
• ców będą zgodnie ze swoim 

I
! socjalistycznym sumieniem 

karali. 
Podkreślenie w projekcie 

, Konstytucji zasady nleza­
ł wisłoścl sędziego przy wy-

l
i :-okowaniu, uniezależnia go 

oo możllwości jakichkol­
wiek bądź wpływów na jego 

Jlrzekonanie o słuszności 
rozstrzyganej przez niego 
sprawy. 

i Inna je.st też obecnie rola 

I prokuratury. 

-
:_ Gdy w państwach bur-

żuazyjnych rola prokurato­
i ra ogranicza się do ściga­
ł nla przestępstw, najcześclej 

zaś „przestępców", walcz~­
J evch o prawo do eęz:vsten­
: c1i I życia, to dzisiaj proku­
:.= rator j~t obrońcą prawo-

rzadnoścl. · czuwaiąc nad 
~ · ochroną mienia społeczne­
S go I zabezpieczają~ pos<?.a-
l. nowanie / praw obvwateli. 

Prokurator nie ogranicza 
"i się do ingerowania w spra­
ii wy ści śle kryminalne, jego 
i Interesuje sytuacja tych 
-, wszystkich. którzv z powo-

Po dokładnym :zapoma­
niu się :r: projekrem Kon­
stytuc.ii Polskiej Rzeczy­
pospolitej Ludowej widzę, 

że prawa :zawarte w Kon­
stytucji nie są obiecanka­
mi, lecz zatwierdzeniem 
zdobyczyt które już mamy. 

Jestem traktorzystą POM 
w Piotrkowie · i synem 
chłopa, wii:C głównie inte­
resuje mnie życie wsi, któ­
re w ciągu ostatnich kilku 
lat uległo tak gruntow­
nym zmianom. 

Weźmy chociażby tylko 
artykuł 10 Konstytucji, 
mówiący o P<>mocy pań­
stwa dla chłopów, &ospo-

Wladysiaw Atama 

darujących indywidualnie, 
jak i dla :r:rzeszonvch w 
spółdzielniach produkcyj. 
nych. Jedn11 z głównvch 
form tej pomocy są Pań­
stwowe Ośrodki Maszyno-

Czy w którymkolwiek 
kraju o ustroju kapitali­
stycznym małorolni lub 
średniorolni chłopi mogą 

uprawiać ziemie masZYna­
mi dostarczonymi przez 
państwo? Tam maszyny 
pracują tylko na palach 
obszarników. U nas, w 
kraju demokracii ludowej, 
jest inaczej, bo pierwszeń­
stwo przy korzystaniu z 
maszyn rolniczych mają 
chłopi małi>rolni I średnio­
rolni. Wiedza o tym nie od 
dziś chłopi z Olsztyna, 
Krzewin I innych gromad. 
którym siewy, żniwa. wy­
kopki I omłoty wykonują 

maszyny POM lub SbM. 
Bardw są z te~o zadowo-
1eru POM w Piotrkowie 
ciągle otrzymuje nowe ma­
szyny, dzięki czemu roś­
nie w oczach i zapewnia 
coraz lże1szą J)ł"acę 1 łat­
wiejsze życie spółdzielcom 

oraz małorolnym i średmo­
rolnym chlopam. 

Ja dzięki przestrzeganiu 
socjalistycz.nej dyscypliny 
pracy. o której jest mowa 
w art. 76 Konstytucji , pra­
cu Jąc rzetelnie, wyrabiam 
przeciętnie 200 proc. nor­
my W ten sposób ooma­
gam pracującym chlapom 
i zwiększam swó.i zarobek. 
Zarabiam dobrze, b-0 od 
800 do 1 300 zł miesięcznie, 
więc żyję w dosta~ wraz 
z rodziną: żoną i trojgiem 
dzieci. Zawdzięczać to mo­
gę tylko naszej władzy lu­
dowej. że mam dzisiai pra­
cę I godziwe wynagrodze­
nie. du ułomności, wieku. ebo­

l roby lub Innych przyczyn 
! nie mogą u-pomnieć się o we, umożliwiające stoso- WŁADYSl'..AW ALAMA 

'

! swoje prawa. Stąd szereg wanie nowoczesnej techni- traktorzysta POM 
spraw, wnoszonych przez ki przy robotach palnych. w Piotrkowie 
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Glęboko zapadły w serce 
każdego Polaka uchwały VI 
Plenum KC PZPR. Dziś, gdy 
mija rok od eh ,..>111 opubliko­
wania tych uchwał, z całą wy­
razl9tością zdajemy sobie spra­
wę z wagi, z bogactwa treści, 
z. siły patriotyizmu, jaką pnze­
pojone były obrady tego tak 
doniosłego w życiu nasz.Ego 
na.rodu VI Plenum władz cenJ 
tralnych naszej PartiL 

VI Plenum rzuciło wielkie 
ba.sto narodowego planu wal­
ki o pokój I Plan 6-letni. W 
ha.śle tym zawarta została 
ogromna droga, jaką l(rze­
szedł nam: naród w ciągu 7 lat 
władzy ludowej, w ciągu któ­
rych lud pracujący, wolny od 
wyzysku i ucislu kapitalistów 
i obszarników, dokonał wiel­
kiej rewolucji politycznej, go­
spodarczej, społecznej I wstą­
pił na drogę bud.:>wy podstaw 
~ocjalizmu, budowy silnej, su­
werennej Polski. Ale nie tylko 
to. Hasło to wyraża dużo wię­
cej. Wyraża ono zwycięstwo 

idei patriotyoz;nych, wyzwo­
leńczych i rewolucyjnych-wie~ 
lu pokoleń, idei, o które wal­
czyli najświatlejsi. najodważ­
niejsi i najgoręcej kochający 
swój kraj ojczysty i jego lud 
- bojownicy postępu, wolno­
ści, socjalizmu. Zawiera ono 
wielką siłę przeol>rażeń. jakie 
dokO<nllły się w samym naro­
dzie. polsldm, który z narodu 
burżuazyjnego przekształca się 

w zjednoczony moralnie i po­
litycznie naród socjalistyczny. 

Histbryczne znaczenie 
VI Plenum 

Jest ogromną zasługą VI 
Plenum i osobiście towarzysza 
Bieruta, że w całej pełni wy­
dobyło ono istotę suwerenno­
ści naszego wyzwolonego na­
rodu. Na'I'Ód nasz ~tał się w 
pełni SUWEl,rennym dzięki te­
mu, że przewodnictwo objęła 

kańsklch trustćiw I konC'ernów dz! nam kl8$a robotnicze. I jej 
zbrojeniowych, gotpwych uto- Partia, kiedy przewodzi nam 
pic ludzkość w morzu krwi w wierny uczeń Lenina - Stalina, 
lrnł~ Ich miliardowych zys- towarzysz Bierut. 
kqw. t ś dó ...... · 

Kierując się nieśmiertelną Byli my 11.Ą rzą w vurzua-
nauką Stalina, VI Plenum z zJi ?;acofanym krajem, łup10-
całą mocą odsłontło ws<Z.ystkie nym przez obcy kapitał i włas­
śrubki mechanizmu ~mjącego ną zdradrz;iecką burżuazję. By­
świata impE!rialistycznego, t.:- ły w naszej ojazytnie „dwa 
jawniło jego ludobójcze plany narody". Rządziło nami 150 OOO 
~ głębokie sprzeczności we- kapitalistów I obszarniików, 
wnętrznę, które :z każdym stanowiących zaledwie 0.4 
dniem cC>raz bardQ'.iej podwa-
żaiją jegQ podwailmy ustrojo- proc ogółu ludności. Na tych 
we. pasożytów i darmozjadów pra-

Wyda.menia ostatniego roku <'owała trzydziestokilkomllio­
jeszcze }a.skrawiej uj.awnHy nowa masa ludu pracującego. 
całe bagno umierającego świa- Ta garstka posladacrzy, sprze­
ta kapitału , obnażyły mkazem- dająca hurtem 1 detaliaznie 
ne próby \vskrzeS'Zenia fa~z.y- własny naród, . ogłosiła się 
stowskiej armii hitlerowsk iej pI7.edstawicielką na.rodu, któ­
jako głównej opory amery- rym ga.rdtzńła, z którego kpiła 
kańskiego pochodu śm:erci, 1 drwiła. miszcizenie. i za.ra:zy w , Euro-
pie. Dziś władz.a jest w rękach 

Ale n.aa:ody pamiętają zbyt prawdz:iwych twórców dóbr 
dobrrze okruc '.eńotwa hitlerow- narodowych. Rządy sprawuje 
skie, by chcieć położyć giowę lud p.racu-jący: klasa robotnl­
pod topór hitlerowsito - amE:- cui i chłopstwo pracują~e. sta­
rykańskiego kata. · Pamięta nowiące trzon naszego · naro­
szozególnie żywo iuewolę hit- du, z namJ jest inteligencja 
lerowską naród polski. I dla- pracująca, kobiety, rnlodri:leż. 
tego tak zdecydowanie otaje-
do walki przeciwko anglo _ Nie jesteśmy skl~ni z są-
emerykańskUn podżegaczom siadami i nikomu nie pudle­
wojennym, (JC2e<!'iwko ioh pró- gamy, nikt nie wtrąca się do 
bom odrodzenia Wehrmachtu naszych spraw. Sami stanowi­
pod wodzą Adenauera - no- my o sobie, jąsteśmy wolni I 
wego Hitlera z Bonn. Narod suwerenni. Złączeni Jesteśmy 
polski wraz z Innymi naroda- najwyższym uczuciem brater­
mi popiera żądanie Niemiec- stwa Idei z wielkim Krajem 
kiej Republi'ki De.mokratycz- Socjalizmu, na czele którego 
nej, która domaga S'ię, w In-
teresie narodu niemiecl!:iego i stoi genialny wódz postępo -
wS"Zystkich pokój mitu)ących . wej ludzkości, wielki przyja-, 
ludzi w świecie, izerwania z ciel Polski - Józef Stalin. 
polityką remi'litaryizacji w To właśnie Związek Ra­
Niemczech Zachodnich, d\)ma- dzirokl dał nam dwukrotnie 
ga się zjednocze.niia Niemiec niepodległość i dz.iś jest n.aj­
na zasadach pokojowych i większym gwa.ra.n~em nasa:ych 
demokratycznych, na za.!la- granic na Odrze i Nysie, na­
dach braterskiego współżycia Sl'Lej wolności. Otaczają nas 
z walczącymi o pokój 1 wol-
ność narodami Europy. bl:aterskim uczuciem kraje 

Zgodnie 
interesem narodowym 

ludu polskiego 

demokracji ludowej, a wśród 
nich nasz sąsiad - C7.echosło­
wacja. Łącrzy nas przyjaźń z 
Niemiecką Republiką Demo­
kratyczną , w której do gloru 
doszedł lud pracujący pod wo-

dzą znanego dz:iałacza, anty­
faszysty, miłośnika pokoju, 
Wilhelma Piecka. 

Mimo trudności 
idziemy naprzód 

Jesteśmy dziś silni, bo roś­
nie nas:z przemysł, rosną no­
we miasta, huty, fabryki, ko­
palnie. Budujemy drogi. mo­
sty, domy. Dostarczamy wsi 
coratl więcej traktorów, na­
"'ęd?A rolniczych, nawozow 
Sl)tucznych I materiałów; po­
tężnieje sojusz robotniC!ZQ -
chłopski, rozwija s ię gospo­
darka rolna i kultura. Przo­
dujący chłopi prz.echodzą co­
ra<Z. liczniej n.a tory gospodar­
k.i zespołowej. 
Rosną fundamenty socjoaliz­

mu, wescliśmy w trzeci., decy­
dujący rok P~anu 6-letntego. 
Nie przychodzi nam to łatwo, 
bo sizybkie jest nasze tempo. 
W większości rozdrobnione 
rolnictwo me nadąża za szyb­
ko rosnącym przemysłem. Stąd 
trudności w zaopatrzeniu prze­
mysłu ~ rosnących szeregow 
klasy robotniczej w niezbędne 
produkty rolnicze. My .Jednak 
chcemy i idziemy na.przód. ła­
miąc trudno.ści na drodze na­
szego wspaniałego wzrostu. 
Idziemy naprzód, tocząc ostrą, 
zdecydowaną walkę klasową z 
elementami kapitalistycznymi 
w mieście 1 na wsi. podnosząc 
świadomość praw . I obowiąz­
ków wobec państwa ludowego 
najszerszych mas. przeizwycię­
ża.jąc wszelkie przeszkody 1 
trudności. Idziemy naprzód, 
bo wiemy, że w budowie Jest 
nasz.a siła aktywna, która 
broni na.s przed zbrodniarza­
mi wojennymi, siła, która Jest 
oręiem w walce o pokój, o 
Polskę, o żyaie narodu, o ży­

cle jego dr&ieci. Spieszymy do 
socjal..itl.mu, do nowego życia. 

Socjalizm, jak to pokazał 
nam przykład wielkiego Zwią­
zku Radzieckiego, niesie nie 
tylko sprawiedliwość społecz­
ną, nie tylko dobrobyt i kul­
turę. Socjalizm to gwarancja 

suwerenności narodu, jego 
zdolności obronnej przed 
wsz...lkim napastnikiem. Socja­
lizm czyni naród zwartym. o­
ogólnonarodowym, Jednolitym 
moralnie I politycznie, socja­
lizm czyni naród nieustraszo­
nym i niezwyciężonym. 
„Jakże· wyrosła - stwierdził 

towarzysz Bierut na VI Ple -
num - w ciągu 6 minionych 
lat nasza klasa robotnicza, jak 
dźWi.gnęły się masy chłopskie, 
jakie horyzonty dla" inicjatywy 
twórczej zdobyła nasza Inteli­
gencja, nasza młodzież, nasze 
kobiety. A przecież to jest nasz 
odrodzony naród polski,. prze­
ksztalcaj ący się w naród so. 
cjalistyczny„." Tc. ten właśnie 
naród polski, kierowany przez 
czołową silę ludu pracującego, 
klasę robotniczą i jej partię -
Polską Zjednoczoną Partię Ro­
botniczą - skupiony w wiel­
kim froncie walki o pokój i 
Plan 6-letni dokonał tego. żeś­
my weszli, mlmo trud.\ośei, 
zwycięsko w trzeci rok Planu 
6-letniego. że z podniesionym 
czołem, pełni wiary w zwycię. 
stwo, stajemy do trudnej I wy. 
magającej jeszcze większego 
wysiłku i poświęceń walk.I o 
wykonanie zadań na 1952 rok 
w przemyśle i rolnictwie. To 
VI Plenum stworzyło prze­
słanki ideologiczne nowych 
zwycięstw, pr:zesłanld projek­
tu Konstytucji Polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej, Kon­
stytucji kształtującego się na­
rodu socjali&tycrznego, tej Kar· 
ty naszych osiągnięć, zwy. 
cięstw i rozwoju. którą po 
przedyskutowaniu i uchwale­
niu kierować się będziemy w 
celu: 

„Umacniania państwa ludo­
wego, jako podstawowej siły 
zapewniającej najpełniejszy 
rozkwit Naro<łu Polskiego, je• 
go niepodległość i suweren­
ność, 

przyśpieszenia rozwoju poli­
tycznego, gospodarczego I kul­
turalnego ojczyzny oraz wzro­
stu jej sił, pogłębiania uczuć 
patriotycznych. jedności 1 
zwartości Narodu Polskiego.„" 

E. LIDZKA 

w nim klasa robotnicza, -· ··ię- z 
k:i temu. że zwycięstwo nasze 
oparliśmy na wspólnocie ide­
owej z wielkim krajem Rad, 
który przyniósł nam wyzwo­
lenie i który daje nam pnzy­
kład jak łączyć w nierozer­
walną jedność interesy naro­
dowe z internacjonalizmem. z 
uczuciem braterstwa dla in­
nych narodów, jak tworzyć 
siłę własnego narodu w opar­
ciu o solidarność z wolnymi 

Z walką o pokój łączą się 

głęboko interesy narodowe 
ludu polskiego. Pomnj jesteś­
my tego, że polsk;e klasy po­
siadające. polska burżuati:j a 

i obsrzarnlctwo. ich rządy 7..a­
prz.ai1stwa, zdrady na.rQdoweJ 
były winowajcami zaborów l 

kl<:sk, zacofania i nędzy, a 
wi·eszcle katas trofy wrześnio­
wej ze wszy&tkimi cierp ienia­
m i. okrucic:ńs twami 1 zn .szcz„. 
nlami. które po niej nastąpiły. 

Nie zaskoczy ich 
„ 
• wiosna 

i z wałczącymi j e6zcze o tę 
wolność narodami świata. 

„Walka o pokój i realizacja 
Planu 6-letniego - stwierdzlł 
w swym referacie towarzysz 
Bierut - to główne dziś i naj­
wa i:niejsze sp.rawy, które de­
cydują o utrwaleniu I zabez­
pieczeniu ni epodległości na­
szego narodu, które decydują 
o sile, o bogactwie, o znacze­
niu historycznym, o roli I 
pr;i:ysz>oścl nal!zej Ojczyzny. 
W trwałym pokoju. w sojuszu 
ze Związkiem Radzieckim i w 
potężnym rozwoju sił wytwór­
czy~h narodu, które pomnaża 
nasz Plan 6-letnl - mieści 
się niezniszczalne I mocodaj­

A ich pogrobowcy ernJg;-a-
cyjni , stanowiący skłócone 
ba ndy S'Z'Plegów i lldrajców. , 
slużą ~ych coraz jaskraw;ej 
amerykańskiemu pryncypało­

wi. „licytują się w wykpiwa­
n;u suwerenhoŚCJ! 't\al!'odowej, 
a równocześnie szermują ha­
sełk ami jednośCi narodowej" . 

Jeszcze na p.olach śnieg, jesz­
cze grubą warstwą pokrywa 
on dachy zabudowań. a w 
Państwowym Gospodarstwie 
Rolnym w Rszewie, w pow. 

nawozy azotowe, potasowe- t 
fosforowe . W sąsicdzfwie za­
budowań PGR przygotowuje 
się mieszkania dla sezono­
wych pracowników, którzy 

Olszowy, ukazując przygoto· 
wane maszyny. 

Po takich przygotowaniach 
na pewno wiOS!lB nie sprawi 
tu przyluej niespodzianki. 

-----------------------------------------i ne źródło rzeczywistej siły, 

w we!ce o wykorzystanie rexerw produkcyin'ych 

Cenna iniciaływa 

· Rożniewei 
radzieckich włókniarek 

i Kononienko 
" 

niezawisłości i suwerenności 
Polski, niezawodny motor 
i dźwignia naszych przysz­
łych . dziejów narodov,.-ych". 

Nie tylko w Zwią~ Ra­
dziecldm, a.Je i w kraj<ach de­
mokracji ludowej -z.nane są 
nazwiska laureatek NrJ.grody 
Stalinow~kiej - Marli Rożnie­
wej i Lidii Kononienlco, ro­
botnic Kupawińskiej ·Fabryki 
Sukna (rejon podmoskiewski). 

jednooreśnie wydaijność pracy 
i jakość produkcji. 

Na czym polega wartość 
ln:icjatywy tych dwóch zna­
komitych włókniaorek? 

lazła ona ŻyY{Y i p<YWStLechny 
oddźwięk. Ruch, zmierzający 
do wykrywania dodatkowvch 
rezerw objął przede wszyst­
kim przemysł węglowy i 
p!'2emysł budowy maszyn. Mi­
nisterstwo Przemysłu Lekkie­
go ZSRR i Komitet Moskiew­
ski WKP(b) powzięły specjalne 
uchwały w sprawie )ak naj­
szerszej popularyzacji cennej 
inioe}a1ywy Roj;niewej i Kono­
nienko. 

Walka o pokój! To hasło 
jednoczy dziś miliony ludzi 
wszystkich kontynentów świa­
ta, ludzi różnych narodów, 
przekonań, ras I wierzeń. Jed­
noczy tych wszystkich, którzy 
nie chcą nowych mordów i 
okrucieństw, qowych gwałtów 
i zbrodni, jakie pragnie przy 
pomocy odrodzonego Wehr­
machtu i militaryzmu japoń­
skiego narzucić światu dra­
pieżny imperializm amerykań­
ski. Hasło to jednoczy wszyst­
kich uczciwych, pokój miłują­
cyLh ludzi, którzy nie chcą 
n iewoli marsh~llowsl-iej i ar­
mii atlantyckiej, nie chcą stać 
się ofiarą panowania amery-

Oni to, Anders i M kołaJ­
azyk, Zaremba i Ciołkosrz; us.­
tują w swej zapami<:talej 
wściekłości szkod:zlć i kąsqć 
drogą prowokach i nasyłania 
szpiegów, dyv,.·ersantów ; sskc:­
dn.ików w rodza ju Tatara, 
Kirchmayera. zwerbować wy­
M:Utków społeczeństwa jak 
Bikutcz i Manza.?ek, spośród 
niedobi·tków w rog·cp klas Ale 
zgodnie z zapowiedzią VI P!E'­
num zdra jcy ci natrafiają na 
kaI"lący rrtiecz naszego wy­
miaru sprawle<lliwości, który 
uderza w nich z całą suro­
wością prawa ludowego. 

Majster Tadeusz Kwiatkowski oraz uczeń Kazimierz Zarembski remontują ciągnik. 

Z ich to inio}atywy w r. 
1949 rozwinęło się w przemy­
śle rada:ieckim masowe wspól­
zawodnfotwo o o=zędzanie 
surowców i materiałów na 
wszystk!ch etap2ch produkcji. 
Od chwili podjęcia tego 
współzawodnictwa Kupawiń­
ska Fabryka wyprodukowała 
e zaoszczędizonego surowca 
200 tys. metrów tkanin, w ska­
li państvrowej zaś wspólrz.ę.WQ­
dnictwo o oszczędność pnzy­
nlosło już miliardy rubli po­
nadplanowej akumulacji. 

N;edawno Rożniewa i Ko­
nonienko wysunęły nową pro­
pozycję. Po zanaifrzowaniu 
·Swej pracy, doS'Zły one do 
wniosku, że każda z nieb mo­
że na swym stanowisku robo­
czym uruchomić poważne re­
zerwy produkcyjlle, co pozwoli 
wykonać plan na rok 1952 e 
nadwyżką. 

- Położyłam przede wsrtyst­
kim n.acisk n a lepsze wyko­
rzystaon ie surowca - opowia­
da pnządka Maria Rożn;ewa. 
- Postanowi!am zmniejszyć 
ilość odpadków do 1 proc., 
podC'Ul.S gdy dopus=lna ich 
ilość wynosi 3 proc. Ponadto 
postanowiłam produkować 
wyłącznie prozęd'Zę najwy±si:zej 
jakości. Idąc za moim przy­
kładem, wiele prządek Q'.Obo­
wiązało się zmniejszyć ilość 
odpadków do 1.5 proc. 

Tkaczka Lidla Kononienko 
posta·nowiła zmniejStZyć Ilość 
odpadl\:ów do 0.2 proc. (a:a­
mlast dopuszczalnych 1,4 pro­
cent); faklyczn•e zaś ilość 
odpadków pnzy jej pracy wy­
nosi zaledwie 0.15 proc. Ko­
nonienko daje przy tym wy­
lączn~ surówkę najwyższej 
jakości I wyrabla 112 proc. 
normy. Wzorując się n.a Ko­
nonienko. Inne tkacizki rów­
nież zbadały swe możliwości I 

/ łl)redukowały ilość odpadków 
4o 0,3 - 0,4 proc., podnosząc 

• 

Rożniewa ·i Kononienko do­
szły dQ - zdawałoby się -
niezmiernie prostego wn:iosku, 
który ma jednak doniosłe 7'!1a­
czenie <Ze vnględiu na swój 
efekt gospod-arczy. Powiada­
ją one: 

„To, cośmy osiągnęły, mo­
że osiągnąć każdy robotnjk na 
swoim stanowisku pracy -
każdy może wykryć nowe re­
zerwy, umiejętnie je wyko­
rzystać l w ten sposób polep­
szyć swe wskaźniki produk­
cyjne''. 

Dyrekcja przedsiębiorstwa, 
komitet partyjny i związkowy 
Kupawińskiej J:<'abryki oceniły 
w całej pełni wartość inicja­
tywy Rożniewej i Kononienko. 

Na polecenie kierown!ctwa 
fabryki p:an !ści i ekonomiści 
za,poznali wszystkich robotru­
ków z głównymi wskaźnikami 
p!arnu na rok I952. Znając do­
kładni~ swe zadania i uwzglę­
dniając wykryte rezerwy, 
tka~i. proządki. ślusarze, kie­
rowcy samochC'dów itp. zgło­
sili na naradach wytwórc:tych 
około ~oo wnio'sków. które mo­
gą się przyC?.ynlć do uspraw­
n:enia produkcji. W ten spo­
sób powstał w Kupawińskiej 
Fabryce ogólnofabryczny sta· 
chanowśki plan zastosowa~ 
rua środków organizacyjnych 
i technicznych, upewniają­
cy pełne wY korzystanie re­
zerw produkcjj i przekrocze­
nie .wszystkich pozych pl.anu 
1952 roku. 
Pracownicy Kupawińskiej Fa­

bryki zobowiązali · się wy­
konać plan roczny przedter­
minowo, wyprodukować z oo­
oszozędwnego surowca 20 
tys. metrów tkanin pon.ad 
plan. obniżyć koszty własne o 
800 tys. rubli w porównaniu 
z przewidzianą planem obniż­
ką. podnieść wydajność pra­
cy, zwiękwyć ilość produkcji 
pierwszego gatunku itd. 
· Inicjatywa włókniarzy ku­
pswiń&k ich wskaizała drogę do 
pomyślnego wykonania planu 
na rqk 1952; dla1ego te·t zna-

M. MAKSll\IOW 

Naród polski strneże. jak 
oka w głowie, swej su wercn­
ności, stOi na straży swych 
zdobyczy, które osiągnął w 
wyniku ujęcia władzy w rę­
ce klasy rob-Otniczej i chłop-
stwa pracującego. 1 

My, Polacy, wiemy kim by­
liśmy dawniej i wiemy kim 
jesteśmy daliś, kiedy pąewo-

łódzkim, m;.rślą już o zbliża­
' jącej się wiośnie. W kuźni 
remontuje się siewnik, a po­
zostałe maszyny, 5 kultywato­
rów, 6 pługów, 5 kompletów 
bron, są gotowe do pracy. 
Kwalifikowpne zboże do sie­
wu spoczywa w magaz;.rnle. 
Zgromadzono także dużą ilość 
nawozów sztucznych: wapno. 

na okres wytężonych prac 
przyjadą tu z wqj. kieleckie­
go. Dwa ciągniki PGR zósta­
ły . przed tygodniem wyre­
montowane I także nie za­
wiodą w kampanii siewów 
wiosennych. 

- Nie zaskoczy nas wiosna 
- mówi z uśmiechem kierow-
nik gospodarstwa, Bolesław 

W Grochowie dysk11tują nad pro,jel~te~ Konst.~·t1ucji 
Spóldzielnia p.rodukcyjna w GrochoWie je5t 
żywym symbolem przemian, jakie dokonały 

się w życ iu pracujący-eh chłopów w Polsce Ludo· 
wej. Zwycięstwo nowego nad starym. nad spu­
śc ia:ną rządów kapitalis tów i ob57.arników, wystę­
puje tu szazególnie wy~aźnie i przekonywająco. 

Dz'esią tki młodych Iudrzj poszukujących chleba, 
wynajmujących się z głodu do prac najc:ężsrzych 

i najgoriej opłacanych w majątku dzledrzica Du­
nikowskiego, lub idących na slużbę do kułaka, 
kt()ry za kąt w oborze wycis.kał z nich wsizystkie 
s!ły, obdarte, zabrudzone dzieci wałęsatjące się po 
wsi, pozbawione jakiejkolwiek opieki, n ieprzyj­
_mowanie do szkoły · 'Z braku mieisoa - taki był 

obraz przedwojennego Grochowa. 
Ws.pomnienia rz tych lait be7.nadzieJnej wegetacji 

I nie:utlzkiego _wyzysku snuli chłopi, omawiając 
projekt Kon&tyj:ucji Pol skiej Rzeczypospolitej Lu­
dowej. Dawni fornale wszechwładnego dziedz'ca, 
chłopi, którzy młodość swą zmarnowali w pracy 
dla „dworu" i kulaka - obecnie pełnoprawn : go­
spodarze swego kraju, przypominali krzywdy 
dawnego ustroju, który wrarz z obszarnikiem Du­
n ikowsk 'm stał się już tylko nienawistnym 
w9pomnieniem. 

„Od 13 roku życia - mówi ZofLa Ma>tusrzewska 
- prawwałam we dwc>rze u obszarnika, gdzie 
spełniałam najcięższe 'roboty. Dżwigałam wory 
zboża .. harowałam od rana do nocy, napracowa­
łam się gorozej od n ie jednego mę:i:czy-z.ny, ale przed 
wojną rue było dla kobiety równych z meże'z.vzną 
praw do zarobku. 80 groszy drriennle płacił mi 
dziedrzic wiedząc, że gdzie · indziej pracy nie 
zna,jdę". 

Stefan Mafu&zeWl;ki dodaje do słów żony włas­
ne. równie bolesne wspomnienia. „Bylem na j1Star­
srzym synem. oiciec chc iał mnie ksztalc\ ć Zapro­
wadził mnie do s-zkoły powszE'Chnei. która miała 
tylko 4 oddziały i mieściła się w nędznej . ciemnej 
chałup!e. ..Rozszerzcie mnry - powiedział ojcu 
kierownik sz;koły - to przyjmę wasizego syna. 
Nie ma miejsca". Dla nas nie było miejsca 
w szkole. Poszanowania j'tniepańskleJ własności 

ucrzyła nas pałka granatowego policjanta. Za Polskiej Reecu.ypospolitej Ludowej odbywało się 
jabłko z dzliedzicowego sadu ska.towad.i mnie kie- w GrochoWie w jasnej sali nowej szkoly. 120 dz.ie-
dyś do nieprzytomności". oi uczy się w dawnym pałacu obszarniczym, któ-
Młódym, uczestniczącym w zebraniu, wspom- ry zas1:ąp'l c'asną · i ciemną ruderę - dawną szko-

nienia te wydają się jakąś kosi:zma'I'ną bajką. Ta- łę. Nie zabraknie miejsca dla chłopskiego dziecka 
kie wspomnienia n \e tylko· bolą , uczą one niena- w szkole ludowej. 
wiści do wszystkiego, co wiąże się ze starą krzyw- Spóldrzielcy zryw-ają :ze ste..rym 8 nowych muro-

Polska Ludowa zapewniła mieszkańcom G~ocho­
wa dostatnie życie. 

NA ZDJĘCIU: jeden z nowych domów miesz. 
kalnych. wyh11rlowa.ny<'h dla członków spóldzieL­

ni produkcyjnej w Groch.owie. 

dą, UC'lą ba.rdzlej jeSl'ZCze kochać i lepiej strzee 
Ldobyczy nowego. które prozyS12:ło wraz z Po!ską 
Ludową. Prawo do ludzkiego. nowego żye1a da­
ła Matuszewskim dopiero ludowa władza . Dziś 
Matuszewscy pracują w spółdzielrn produkcyjnej, 
gdoz.ie znaleźli sprawiedliwą ocenę swej pracy, 
gdzie życie ich układa się cor2rz lepiej. 

Żłobek 70rg•n;zowany przez spółdzielców po­
zwala matkom spokojn '.e spełnfać swe gospodar­
skie czynno$ci - d:zieCJ ich czyste i pod dobrą 
opieką nie w!óC2ą się po wsi, jak dawniej. 

Zebranie dyskusyjne nad projektem Konstytucji 

wanych domków jednorodzinnych. które wzrne­
śh dzieki pomocy państwa 1 osiągnięciom własnej 
gospodarki - to jeden z licznych symboli nowego 
życia w nowym Grochowie. 

· „Nie mogłam marzyć przed wojną - móWi ob. 
Szczepańska - ż.e żyć będę w takich, jak obecnie, 
warunkach. Na życie nie starczało, a pomyśleć o 
własnym, nowym domu.„" 

Obecnie Srzazepańscy, daw111iej małorolni chłopi , 
iz:apożyczający się u kułaków. żeby zapewnić chleb 
swoim dzieciom, mają n ie tylko nowy piękny do­
mek, lecz i krowę, jałówkę, 2 świ.nie . Wszystko to 
dcię~ Polsce Ludowej, dzięki $p6ldzielni produk- I 
cyj nej. której są członkami. 
Gorąco i radośnie przyjmują chłopi z Grocho­

wa proj0kt Konstytucjj Polskiej ReeczypospoliteJ 
Ludowej. Pięknie wyraził to !Ul :zebraniu llys·ku­
syjnym przewodniczący spółdrzielni - Kwiatek. 
„My, prości ludzie - powiedz iał on - i:ebraliśmy 
s ię, .aby dyskutować nad Konstytucją. aby t.abTać 
głos w sprawach państwowych Wiecka to dla nas 
chwila . Państwo pomogło nam wyjść z nędzy, 
wokazało n<VJl słuszną drogę - spółdzielazość 
produkcyjną W spótdeielni produkcyjnej jest na­
S7..a 11rzyszłość''. Pważme słuchali jego słów go­
spodarujący lndywiduairue gos-poda!"'le, którzy 
również prozy by li na zebranie, a by ?.a poznać się 
z projektem Konstytucji. 

„My. chłopi pracujący - koncrzy Kwiatek -
witamy projekt Konstytucji z całego serce , 
z w;elką wdzięcznością - to jest naiprawdę nasza 
Konstytucja" 

Nieodpartą moc mają słowa projektu naszej 
Konstytucji. każd~ z nich wy:aża prawdę nowego 
życia ludz.i w Pols~ Ludowej. 

A. ALBltECllT 

Nadejścia wiosny nie obawia 
się także majster warsztatu 
remontowego, Tadeusz Kwiat­
kowski. 

W warsztacie remontowym 
w Rszewie trwa wy tężona 
praca; warsztat ten bowiem 
wykonuJe remonty nie tyJ.ko 
dla PGR Rszew, ale i dla ca­
łego zespołu Nakielnica. 

::>prócz majstra Tadeusza 
Kwiatkowskiego i kierownika 
warsztatu. Jaqa Długo~zczyka, 
dzielnie pracują: K azimierz 
Antczak - kowal, Mieczy.siaw 
Bębnista - monter. Aleksan­
der Frasiński - ślusarz, Hen­
ry!s. Kwiatkowski - pomocnik 
ślusarski oraz Kazimierz Za­
rembski - uczeń. 

1 stycznia br. warsztat re­
m ontowy rozpocząl naprawę 

c rągników zespołu PGR Przy­
gotowani.a te prowadził w 
bardzo trudnych wa runkach, 
bo żaledwie z 6 pracownikami, 
podczas gdy w warsztacie tym 
pracować winno najmniej 18 
ludzi, dla których są na wet 
zapewnione etaty. 

Warsztat remontowy mieści 
się w niewielkim pomieszcze­
niu, panuje w nim tai<a cias­
nota, że w pogodne dm ciąg­
niki remontuje się na dworze. 
Obecnie, chłód utrudnia znacz­
nie szybsze przeprow'.l.dzenie 
remontów. 

Mimo jednak wymienionych 
trudności, warsztat re mon to­
wy w pełni wyw1ązu1e się ze 
swych zadań. Dokonano w 
nim dokładnego przeglądu 2 
ciągników, a drugie 2 ciągni­
ki dokładnie wyremonl<owano. 
Obecnie w kapitalnym l.!mon• 
cie znajduje się jeden ciągnik, 
06tatni z zaplanowanych do 
naprawy przed rozpoczęciem 
kampanii sie;vnej Z całą więc 
pewnością stwierdzić mozria, 
że gospodarstwa zespołu PGR 
Nakielilica będą mogJy z peł­
nym parkiem maszvnowym 
stanąć do akcji siewów wio­
sennych. 

, 
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„ 
STR. ł GŁOS ROBOTNTCZY 22 lutego 1952 r. (Nr 45) ' 

Fil1n oświatowy popularyzu.ie naukę 
kulturę u powszPch n in 

W czasy zimowe dla robotników 
winny być w pełni wy k~rzystane I 

i 
Film naukowo-oświatowy i 

111$truktażowy to jedna z naj­
ważruejszych, choć nieraz nie­
docenianych, gałęzi twórczoś­
ci. Zakres jego działania roz­
ciąga się na wszystkie dzie­
dziny wiedzy i myśli ludz­
kiej, W miastach i na wsi, 

• wśród młodzieży i dorosłych 
.spełnia on rolę wychowawcy, 
nauczyciela i propaga tora. Po­
pularyzując najwybitni ejsze o­
siągnięcia nauki i technikii, 
kultury i sztuki - spełnia do­
nioołą misję społeczną - pod­
nosi pooiom uświadomienia 
5zerokich mas, pomaga im w 
nauc~ i pracv. 

W Polsce przedwrześniowej 
film oświatowy właściwie nie 
istniał. Nieliczne wypadki słu­
sznej inicjaty\vy popularyza­
torów nauki były syste1>mty­
cznie torpedowane „rzez pro­
ducentów-kapitalistów, któ­

rzy nie byli zainteresowani w 
tego . typu małorentownej, 
„niekasowej" produkcji fil­
mowej. Nie byli oni również 
zainteresowani w .szerzeniu 
kultury i oświaty. Burżuazja 
pragnęła za wszelką cenę u­
trzymać szerokie masy w 
ciemnocie i zacofaniu. W tych 

. warunkach film oświatowy 
był skazany na nędzną egzy­
stencję i powolną zagładę. 

Dziś, w okresie wzmożonej 
walki o podniesienie poziomu 
kulturalnego naszego społe­
czeństwa, w warunkach pla­
nowej gospodarki socjalisty­
cznej, film oświatowy nie tyl­
ko zajął należne mu miejsce, 

Na półce z książkami 

ale uzyskał również rozległe 
możliwości rozwoju. Wytwór­
nia Filmów Oświatowych w 
Łodzi, która w roku 1947 wy­
produkowała 9 filmów. obec­
nie produkuje ponad 50 fil­
mów rocznie. Powstał nowo­
czesny, dobrze zorganizowany 
i wyposażony ośrodek. z któ­
rego wychodzą filmy o dużej 
wartości ideologicznej i arty­
stycznej, w którym zagadnie­
n'ami produkcji kieruje plan. 
Walka o ilościowe i jakościo­
we wykonanie planu. którą w 
r. 1951 WFO przeprowadziła 
zwyclęsko, dostarc7.yla wielu 
cennych doświadczeń, a jedno­
cześnie wykazała istnienie 
wielu braków i niedociągnięć. 

Niedawno odbyła sie w Lo­
dzi narada produkcyjna pra­
cowników filmu oświato.,.·ego. 

Narada toczyła się w atmo­
sferze krytyki ł samokrvtyki. 
Scenarzyści. reżyserzy. opera­
torzy i pracownicy wydziału 
programowego. dokonując a­
nalizy dotychczasowych osiąg­
nięć, wskazywali jednocześnie 
na konieczność ściślejszego po­
wiązania się z naukowcami, 
pogłębienia i upolitycznienla 
tematyki realizowanych fil­
mów oraz dalszego doskona­
lenia warsztatu realizatorskie­
go. Wiele uwagi poświęcono 
również sprawie zaniedbanej 
dotąd u nas produkcji filmów 
szkolnych. 

W naradzie brali czynny u­
dział przedstaw'.ciele radziec­
kiej kinematografii ponularno­
naukowej: reży.ser G. Griw-

cow ! operator F Fircow. Po­
dzielili się oni swoimi do­
świadczeniami oraz oi>owie­
dzieli o pracy wytwórni w 
ZSRR. Na terenie Związku 
Radzieckiego istnie3e 8 wiel­
kich wytwórni oświatowych, 
nie licząc setek ekip filmo­
wych, pracujących w instytu­
tach naukowo - badawczych. 
Ponad 4 tysiące filmowców o­
pracowuje filmy, wśród któ­
rych popularno-naukowe oraz 
instruktaże dla poszczegól­
nych gałęzi przem)l'słu i rol­
nictwa zajmują ~ową po­
zycję. Cieszą się one olbrzy­
mią popularnością, o czym 
najlepiej świadczy fakt ist­
nienia we wszystkich więk­
szych miastach i kolch0zach 
specjalnych kin oświahiwych. 
Wspaniałe zdobycze i do­

świadczenia radzieckiej kine­
matografii popularno - nauko­
wej są wzorem I pomocą dla 
naszvch fllmowców. Nasz film 
oświatowy. wzorując się na o­
siągnięciach radzieckich. uzy­
skuje coraz lepsze wyniki. 
Mówi o tym nie tylko ilość, 
ale i jakość produkowanych 
filmów. 

Nasza Wytwórnia Filmów 
Oświatowych walcząc o wy­
konanie i przekroczenie pla­
nów produkcji, troszcząc się 
nieustannie o podniesienie 
wartości ideowo - wychowaw­
czych realizo~anych filmów, 
daje swój cenny wkład w 
dzieło zbndowanla socjalisty­
cznej nauki i kultury. 

CZ. P. 

Wczasy dla ludzi pracy cie­
szą się olbrzymią popularną· 
ścią Swiadczy o tym najle­
piej fakt. że w ubiegłym ro· 
ku !korzystało z nich około 
600 tys osób · O ile jE!l:l.ndk 
domy wypoczynkowe FWP .,, 
okresie letnim były w,Ypelnio­
ne do ostatniego miejsca. to 
obe~le świecą one często 
pustkami i niemal wszędzie 
nie są w pełni · wvkorzystane. 
A przecież spędzenie dwóch 
tygodni zimą w najpięknieJ· 
szych miejscowościach gór­
skich daje gwarancję nie tyl­
ko należytego odpoczynku, 
lecz również uodpornienia or­
ganizmu przed chorobami. 

W okresie zimowym co mie­
>iąc w poskze!Zólnych zwią-t­
kach zawodowych pozostają 
setki niewykorzystanych skiE'­
rowań na wczasy. Szczególnie 
źle jest pod tym względem w 
zakładach przemysłu włókien­
niczego. gdzie ilość wykorzy. 
stanych miejsc na wczasy zi­
mowe w stosunku do przy ­
znanych skierowań wykazuje 
rażącą dysproporcję. 

W styczniu br. Związek 
Włókniarzy w Łodzi otrzymał 
z CRZZ 500 skierowań, z cze-

Spekulanci 
Przeprowadzona przez pr'l:E'd­

stawic iel i Dzielnicowej Komi­
sji do Walki ze Spekulacją 
DRN Łódź - Północ kontrola 

go wykorzystanych zostało za­
ledwie 200 ' I to niemal wy­
łącznie przez pracowniki'w 
zatrudnionych w administra-
cjach fabryk. . 

W zakładach pracy wiszą 
wprawdzb liczne slogany na 
temat wczasów zimowych, jed­
nakże ani zw. zaw„ ani rady 
zakładowe nic nie robią w 
tym kierunku. aby wczasy te 
spopularyzować Wielu robot­
ników otrzymujących w tvm 
okresie urlop. chętnie PO.ie­
chaloby w góry. lecz nie zaw­
sze wiedzą jak należy załat­
wić z tym związane formal­
ności, do jakich miejsc'owości 
mogą wyjechać itp. Najczęś­
ciej członek rady zakładowe .i 
otrzymujący ze związku pew­
ną ilość skierowań, chowa le 
do teczki i wydaje osobom, 
które same wyrażają chęć wy­
jazdu na wclłlsy. 

Nic też dziwnego, że na 
przykład w Zakładach Im. 
Marchlewskiego w styczniu 
br. na przydzielone 32 skiero­
wania wykorzystano tylko 8. 
w Zakładach Dzierżyńskiego 
na otrzymane 22 skierowania. 
wydano tylko 5, a podobn'.e 
dzieje się i w innych więk-

w potrzasku 
handlowała pościelówką, poń­
czochami i skarpetkami. Ire­
na Szafrańska (Druka~ska 6) -
kOS'Llllówką, pończochami i 

U schyłku lat wojennych*) 
I 

botażyśei, szkodnicy i krypto- · atrakcyjny, wykarz.uJąc . do~ko- ! 
fasrz;yści. Wa·lka z nimi musia- na!ą znajomość środowiska. w 
ła być prowadzona umiejęoJ:nle którym toczy się akcja. Za­

Gdy we wrrześndu 1944 r. 
z.wycięska Amida Radrmecka 
wyzwoliła Bułgarię spod fa­
S'Z.ystowskiego jarzma, przed 
narodelll bułgarskim stanęło 
wielkie i trudne zadanie o­
czyszcrenńa swego kraju z po­
zostałości ucisku i niewoli, by 
w ten sposób otworzyć drogę 
do zasadniczej - politycznej i 
społecznej - przebudowy. Za­
danie było tym trudniejsze. 
ze wojna z hitleryzmem jesz­
.cze trwała, wróg bronił ~ 
Mwzięcie na ziemi węgier­
skiej, a pospiesznie zorganizo­
wane dywizje bułgarskie bra-

ły udział w tych walkach u 
bOku potężnego radzieckiego 
.sprzymierzeńca. 

i bezko.rnpromisowo, a wy"rać sługą autora jest to, że czynom 
tę walkę mogli tylko luA°zie, swych bohaterów nadał ~z 
Ufllbrojeni w cnoty męstwa, prawd7Jiwle humanistyczny, źe I 
energid i ofiarności, ożywieni gorejące w niich uczucia re­
ideą praw~wie rewolucyjną wolucyjnego patrioty7.mu 
i kierowani wolą skutecznego zwiąmł mocno z troską o C'l!o­
rozumne~o działania. wieka. o gromadę , która w o-

Te cechy i z-ale.ty odnajdu- statecznym raĆhun.ku ie>'t siłą 
jemy w postaciach bohaterów decydującą. 
dwóch opoWiadań bułgarskie- Manew i zrotan .są - bo 
go pis·arza - Weżynowa, wy- muszą być nieraz w sto­
danych w serij „Bib!Jioteka sunku do drugich - surowi I 
„Gł0$U Robotniczego", pod wymagający, ale nawet i wte­
wopólnym tytułem „Druga dy nie opuszcza ich poczuc;e 
kompania"- Bohaterowie ci ró- sprawiedliwości i zrozumienia 
żn ią się swym rodowodem istotnych pobudek czyjegoś 
społecznym: jeden z nich. po- błedu i czyjejś słabości. 

NA ZDJĘCIU: zatTzymane przez kontrolerów społecznych 
nandlarki: Herbst, Owczarek, Matusiak i Szajrańs.ka. 

skarpetami. Jadwiga Łysak 
(Wschodnia 37) - materiała­
mi ubraniowyrrrl, Helena Gra­
bowska (Skworowa 71 - płót­
nem, materi ałami wełnianymi 
i pończochami. 

rucznik Manew, je5't z zawo- Właśnie ten głęboko ludzki na Placu Tamfaniego dop:-o­
du lnżyn'erem - chemikiem. - można by powiedzieć: kole- wadziła do UJęci·a 10 zawo<lo­
drugi - szeregowiec oddziału żeński stosunek do otoczenia. wych spekulantów. któray 
przeciwpancernego. Zlotan - zapewnioa bohaterom opowia- wykupywali w sklepach uopo­
zwykłym murarzem sofijskim. dań Weżynowa sukces w dzia- ! łecznionych tekstyl ia i sprze­
Lecz obydwaj są komunista- łamu. Właśne ta<:y, Jak Ma- I dawali je noa „ręczn iaku" po 
mi. łączy ich czynna, świado- new i Zlotan, boiown!cy - I paskarskich cenach. Kl ienci ~------------­
ma postawa wobec nowych komuniści, stali się trzonem 1 spekulantów rekru towali się 
zadań wojskowych oraz wspól- ludowej armii buł~arskie,1. przeważn ie spośród rolników, 
ny obowiązek ll$J.J,WanW, (a- która - we wszelkich okoliC'Z- którzy pn.yj eżqżali do m iasta 
szystowskich śmie<;i ,k ~dzi,ą- nościa<;il - jak mur nieprze- na targ z produktami rolny-
lów, w których się zna,Jeźli. byty. 6ędzie bronić swej bu- mi. 

Dyżury prawników 
w lokalu KD 

•• Staromiejska"" 
W warunkach czasu wojen- dującej socjalizm ojczyrzny. 

nego. Manew i Złotan - nie- Czesława Herbst, zamiesizka- W loka•lu Dzieln:icy PZPR 
~ieprzeciętna tematyka opo- I s· k 1r · 62 S t · · k " ul P dawn; cywile - do .1·rzewa 3·ą la przy u „ 1era ows,..1ego , , „ arom:e3s a , przy o-" wiadań Weżynowa oru ich · " • ł d · · ł k · z szybko do ro. rostani~ temu. co handlowała na „ręczmaku I u mowe3 11, cz on OW!e rze-

u wartości ideowe I literackie czy- · ó · h stało się dla nich aktua.lną I pończochami, w domu nato- szeni a Prawruk w Polskie nią z tej k&iążki ba.rtlzo Inte- db · b d d · l nieodzowną koniecznością miast miała ukryte znaczne .

1 

o ywac ę ą yzury w ce u 
reoojącą pozycję przekładową. il ś · ló ł · h d · J f " ś działania. Uaząc swych pod- · o ci materia w we manyc u Z' e ania in ormacJ1 i w33a -

władnych i towarzyszów bro- BOLESŁAW DUDZIŃSKI na sukienki, ubrania oraz po- ni eń dotyczących projektu 
ru rewolucyjnej dyscypliny i ścielówkę. Janina Owcza.rek Kon stytucji Polskiej Ro.&zy-
żolnierskiego kodeksu armii ,w •J Paweł Weżynow. „Druga (1 Maja 25) posiadała przy so- pospolitej Ludowej. 
służbie ludu, ucza,. się pny kompan ia". Wydan!e drugie. Tłu· ble 20 m. płótna białego, któ- Dyżury odbywać się będą w 
tym sami - w szeI'egach ko- maczy! z bułgarskiego Jan Woź· re spr-zedawala ze 100 procen- pon iedziałki, środy I piątki 

nicki - Warszawa, „Biblioteka k' B · ł k 'd d · od od lektywu - wielu spraw t u- „Głosu Robotniczego", MON 1951 , towym zys. iem. ronis awa I · az ego tygo ma, w g z. 
były im w cywilnym życiu .,. _______________________ _ 

szych fabrykach łódzkich . W 
ten sposób co m1esiac marnu­
ją się setki , skierowań r:a 
wczasy zimowe których iui 
w końcu miesiąca nie można 
przesłać ·do Innych zw zaw 
w celu Ich wykorzystania . 

Ten stan rzeczy powinien 
ulec zmianie Na luty włók-. 
niarze łódzcy otrzymali ponad 
500 skierowań na wczasy 1 
taką samą Ilość przewidziano 
na marzec Jest to okres pel. 
nego sezonu w górach. umoż­
liwiającego doskonale spędle­
r:.le czasu I wspaniały wypo­
czynE:k. Zarówno związki za­
wodowe. jak i rady zakłado­
v1e przemysłu włókienniczego 
powinny dołożyć wszelkich 
starań. aby n ie powtórzyły si~ 
błędy poprzednie11:0 miesiąca 
\ aby znów nie zmarnowano 
kilkuset miejsc w do.mach 
wypoczynkowych. 

J. GŁ. 

,,Rekordziści" 

Swego rodzaju rekordy 
pobijają chuligani w klnie 
„Rekord", przy ul. Rzgow-

skiej. Co-
dziennie 

przed każ­

dym sean· 
sem przy 
kasie i w 

poozekalni 
tłoczą się 

mlodzleńev 
uczesani w 

„mandoli­
nę", którzy niewiele liczą 
się ze słowami, wszczy­
nają awantury i zaczepia­
ją dziewczęta. Chyba już 
najwyższy czas, aby tymi 
„rekorddstami" zainterc· 1 
sowaly się wladze MO. 

„Pecho,;e" buliony 

- Bulionów od dawna 
ju:i nie posiadamy-z tymi 
słowami zwróciła się eks· 
pedlentka sklepu MHD 
przy ul. Limanowskiego 
107 do dwóch klientów. 
Miała jednak pecha, gdyż 
klienci cl okazali sle kon­
trolerami społeczn;vmi. 
Przeprowadzając łustrac.le 
sklepu ~na!eźll pod ladą 
121 bulionów odłożonych 
dla „znajomych". 

Cho~nik zostanie 
naprawiony 

W związku 111 notatką t1t. 
„Naprawić> znfszczon:v cho­
dnik" wydział Gosnodar­
kl Komunalnej Prez. RN 
7..&wladamla nas. że cho­
dnik przy ul. Pabianickie.i 
156. u•zkodzony w czasie 
układania kabla elektrycz­
nego. :wstanie w najbli:i­
szych dniach doprowad7<0-
ny do należytego Porząd­
ku. 

~::.;~~.~.:. ~~Zo:'.::::j ko:,::~•- I_ 

cielskie w szkołach? Przecież artykuł 61 pro- , 
jektu Konstytucii Polskiej Rzec~ypospolitej Ludowej mó- ~ •• ,= 
wi o prawie do bezpłatnej nauki. B K'R.OL 

ODPOWIEDZ: W prak- dzlc6w I są przeznaczane i_. 

tyce szkolnictwa Polski wyląc:znle na eele ul'hwa. 
Ludowej treść artykułu 61 lane przez t~ zebrania. § 
Jest calk<Jwi~te wprowa- O bezpłatnośl'I nauki § 
dzona w• tycie. Opłaty, świadc:zy bezspornie fakt. § 
wnoszone na rzec:z komi- że oposa7.enle nauczycieli i 
tetów rod:zicielskl<'h w jak równlei utrzymanie l 
szkolach, są jak wiadomo, loka!! szkolnych pokrywa- § 
uchwalane dobrowolnie. ne Jest wyl~rznle z budże. ! 
przez ogólne zebrania ro- tu państwowel!'O. ! 
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W Miejskiej Bibłiotece 
Ludwika Waryńskiego 

W gmachu Mie.iskiel Bi­
blioteki Publicme.i im Lud­
wika Waryńskiego jest tak 
cicho. że doprawdv trudno 
uwierzyć, iż w tej chwill pra­
cuje tu ponad 100 osób. Stu­
denC'i. awansowani na wvżs'Ze 
stanowiska robotnicy, iintell­
gencja pracuiąca - przycho­
cillą pogłębić swoją wiedzę 
przez czytanie literatury nau­
kowej. fachowej i technimnej. 

- Rok ubiegły - ooowia­
da dyrektor biblioteki. ob. 
Augustyniak był rokiem 
rekordowej wprost frekwen­
cji, niespotykane• w 30.let­
niej historii biblioteki. 348-
tysięcy C7.vtelników odwied7.i­
ło centralnv ksiegozbiór 1 fl­
lie. którvch w eh will obecnej 
posiadamv 22 W najbliższym 
czasie pragniemy uruchomić 
dalsze - trzy filie w pobliżu 
naiwiekszvch zakładów prze­
mysłowych naszego miasfa. 
a więc przy Zakładach im. 
Stalina. in;i. Marchlewskifgo 
i na Widzewie w okolic\ ta­
kładów im I Maja 

Mieiska Biblioteka Publicz­
na im Ludwika Waryński'!';(O 
jest jedną z na.looważnłej­
szych placówek kulturalnvch 
nastego miasta. Popatrzmy 
iak kształtował się tel roz_ 
wój w ci<igu oowójennego 
siedmiolecia. 

W Hl45 r. posiadała ona 36 
tys. tomów w szE:ściu placów­
kach. łacznie z centralnvm 
ksiegozbiorem Już w ro!<u 

• 
Kronika parłyina 

DZIELNICA STAROMIEJSKA: 
D>.l ś, o godz . 16.30, w lokalu 
Dzielnicy odl>ędzle s i ę odpra­
wa 1 ł Il sekretarzy po<fste­
\\·owych I oddzi ałowych orga­
nizacji partyjnych. 
DZTE!.NTCA WIDZEW: Dziś. 
o godz. 16 , w lokalu Dzieln i­
cy, odbedzle się odpraw• I I 
n sekretarzy podstawowych 
I oddziałowych organizacji 
partyjn ych. 
DZIELNICA SROPMIESCIE: 
Dzi ś, o ~odz . 16 .30, w lok lu 
Ozleln ' cy odbędzie się odpra­
wa sekreta rzy pod E=t avtowych 
i oddziałowych organizacji 
p a rty jnych. 

1947 stan księgozbioru 
wzrósł dwukrotnie. do 72 tv­
sięcy, a ilo~ć p]acłiwek pod­
niosła się do 17. W tvm sa­
mym roku ~korzvstało z bi­
blioteki 182 tysiące os6b W 
1948 roku wvkończono nowv, 
luk•usowo urzadzony crmach 
nrzv zbiegu ulic Kooemlk11 ł 
Gdafakiel. gdzie znalazł oo­
mf eszc70nie centr11lnv k~!el!<>­
zhfór Wvlrnńczen ie te!!o ctm:!t­
chu ko~>towalo Iw starei wa­
lu"'"l 60 milionów złotvch 

W 1!151 r . stan ks!el!<nb!o­
ru wynosił iuż 16!> tvslecv to­
mów. nrzv czym liczba ta sta­
le wzrasta 

- Tak. dziek! opiece wh­
dzy !udowej rozwl.ia sie oo.. 
mvślnie nasza biblioteka. słu• 
źac najszerszvm rze•zom ro­
botn :ków. stwden1.ów. int"li­
!!~nc.i l technicznej - . mówi 
dvr August''lliak. 

Słuchając tych danych. oa­
trzac na liczbv w rejestrach 
biblioteki. obrazuJace wzro~t 
ksiegozbioru. obrotu ksla7.<:k 
i ilości korzystaiacYch z tvch 
k>i<lżek - widzi sie lasno. że 
n ie i est czczą litera artvkuł 
62 Kon•tvtucji Pol sklej Rze­
czYJ)ospolite.l Ludowej, który 
mówl: 

„Obywatele Polskiej tl.ze­
czyoosoolitej Ludcwei maia 
nr a wo do korzystania ze zdo­
byczy kult.urv„.•. ze artvkuł 
ten od dawna jest Już reali-
zowany. 

SYLW. 

akademię poświęconą lO·leclu po­
wstania Po\s.\de1 Part\l l\obotnł„ 
czeJ. Po części otlcjalneJ zostanl' 
wyśwtetlony film pt.: „za wami 
póJdą Inni". 

DYŻURY APTl:II: 
Dt!sleJsze) oocy dyturuja na­

stępujące apteki: Przejaul. li, 
wó.c-!afl<==ka 97 . Piotrkowska 225, 
Zł!!ier~ka 148. Nowotki 12, Wojska 
Polskiego 58, Dąbrowskiego H, 
Al. Kościuszki ł8. 

Dvtur położn1rzo · rtn~knloi=-1es­
n;9 .. n21s1a1 dvł.uruje prz~! ć~ł­
dobę szpital nr 2, ul. Krzemienie­
cka 2. 

W tych okolicznościach. Je­
-dnym z najpilniejs.zych obo­
wiązków władzy ludowej by­
ło uporządkowanie i urzdro­
wienle sto.sun.ków w szeregach 
wojska bułgarskiego, które -
ścierając z siebie resztki „kró­
lewskich tradycji" - stawqlo 
się armią ludową, rewolucyj­
ną i wyzwoleńczą. Ta konie­
czna przemiana orgarnlzacyjna 
i ideologiczna odbywała się 
nie bee przesekód i trudności· 
właśntle w wojsku próbowald 
sobie znaleźć przytułek różl1Ji 
roz:bitkowie bułgarskiej reak­
cji, rutyniarze i nliedolęgi, sa-

N a dr·ogach przyszłości 
miejętności, które dotychc&as str. 16ll. Matusiak (Trybunalska „~4~).;..1~7~;d~o;.;1;8·;.. ______ ___ :;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;;.. 

obce i nieznane. Ich wysiłki 
są płodne i skutecene: zanie­
dbane, zdemobili2:10wane przez 
złych dowódców oddzial:11.,,,.o­
siąga ią szybko wysok1 poz.lom 
świadomości polityczno - W<>i­
skowej i pełną gotowość bo­
jową . która w momenc'e cięt­
kich walk z hlilerow~ami na­
biera znamion bohaterstwa. 

DZIELNICA BAŁUTY: Dz i ś , o 
godz. 16, w lokalu Dzielnicy 
odbędzie •lę odprawa I I Il 
sekretarzy podstawow:vch I 
'lddziałowych organizacji par­
ty•nych. 
KOMUNIKAT WOJEWODZ· 

KIEJ KOMISJI KONTROLI 
PARTYJNEJ W ŁODZI 

PANSTWOWY TEATR WOJSKA 
po; 'KI E(;.0 - ~nd2 19 OO -
„Sługa dwóch panów•·. 

Wszystko to opowiedział 
młody prooaik bułgarski w 
sposób prosty i bee'!ltetens.ic­
nalny, a jednOO'Ześnie żywy ! 

Mo.skwa 19„„ roku. Wieczór. 
Na szerokich, zrekonstruowa­
nych ulicach wybłyskują lam­
py dziennego światła. L.~niące 

wieżyczki wielopietrowych 
gmachów wrzynają się 5Wymi 
wysmukłymi sylwetami w 
ciemnię nieba. 

Okiem korespondenta 

Niewielkie;" kształtem po­
dobne do kropli, samochody 
grupują się na postojach. oto­
czonych zielenią. Wierzch wo­
zu oszklony, dół pokryty ma­
tową masą plastyczną. Maleń­
kich kół prawie nie widać -

Frezują ... powietrze 
Jedna z mas~yn w frezami 

zamiast frezować zęby przy 
założonym na niej kole, frezu­
je.„ powietrze, gdyż obraca się 
zbyt luźno. Tak więc marnuje 
się niepotrzebnie energia elek­
tryczna. Można u nas zaobser­
wować i inne objawy. marno­
trawstwa. Oto robotn icy, od­
chodząc od maszyny celem na­
ostrzenia noża , nie wyłączają 
motoru. Gdy obliczymy, że 
naostrzenie noża trwa 15 mi­
nut, a założenie go dalszych 
piętnaście, otrzymamy 30 mi­
nut. W skali całego zakładu 
stanowi to dziesiątki godzin 
nieproduktywnej pracy silni­
ków elektrycznych. 

Zagadnieniem oszczędności 
prądu winni zająć się energi­
cznie majstrowie i grupowi. 

M. MARCZEWSKA 
ZM Im. Strzelceyka 

' Przodownicy 
„Metalowca" rewidują 

normy 
W ślad za robotnikami z 

przemysłu, również i spół­
dzielcy występują z wnioska­
mi zrewidowania przestarza­
łych norm i wprowadzenia 
nowych, mobilizujących, które 
przyczyniłyby się do przyśpie­
szenia realizacji planów drob­
nej ' wytwórczości. 

Na naradzie w Spółdzielni 
„Metalowiec" , brygadier gru­
py młodzieżowej , ob Krako-

wiak, stwierdził, że norma w są one ukryte pod opływową 
jego zespole jest 0 20 proc. za powierzchnią karoserii. z tylu 
niska. Rewizji norm 1 podnie- zaopatrzoną w przezroczysty 
sienia ich od IO do 20 proc. ster - stabilizator. , . 

Oo samochodu ?.Odchodzi 
domagali się również tow. ich czworo _ m~żczyzna. ko-
Szprycer, ob. Matuszewski z bieta i dwóch chłopców. Mlod­
driału mechanicznego, ob. Ja-
ronim i -inni. sz~ z nich naciska z boku gu-

. „ zik - drzwiczki otwierają się, 
W wyniku dyskus31 zarząd bezszelestnie i rodziną wcho­

postan?wił przystąpić do opra- I dzi do wnętrza samochodu. 
cowama nowych norm. Właśnie wchodzi. bo !(dy tyl­

Placówki, podległe Związka- ko otwierają się drzwiczki, 
wi Branżowemu Spółdzielni część · dachu podnosi ~lę i pa­
Metalowych, winny pójść w sażerowie nie· muszą się schy-
ślady „Metalowca". lać. aby zająć miejsca. 

Palta rozwies~ono w minia-
S. WEREBEJCZYK turowym pomieszczeniu na 

Spółdtlelnla „Metalowiec" bagaż . fotele ustawiono wokół 

Zabezpieczyć deski 
Na terenie oddziału III nisz­

czeją deski. złożone na wol­
nym powletrzu, Ten cenny 
surowiec trzeba natychmiast 
zabezpieczyć. 

J. GRONCZEWSKI 
Zakłady Przyl>. Tkackich 

Szanujcie papier 

rozkładanego stolika Starszy 
chłopiec zasiada przy kole 
stE'rowvm. ' 

Mlodv kierowca przesuwa 
dźwignię na tarczy przyrzą­

dów z po!ożen i-'l „postój" na 
oolożenie .„iazds w mie~cie". 
Samochód lek ko rusza z miej­
se<1 i wlew" się w ootok in­
nych oo~.a7.dów Aiebv k'<!!ror 
wać wozem. n ie trzeba więcej 
wprawy, niż i:irzy ie?.d,ie na 

W śmietniku na terenie „B" rowerze - obracać- ster n.a 
można znaleźć wśród makula· orawo lub na lewo naciskać 
tury cewki razem z zatłuszcza- nogą • E!ietką pochvłą podło<?e 
nymi papierami ze stołówki i dla zwolnienia biegu Samo­
potłuczonym szkłem $wi;id- ·~hi'id sam nabiera pre<llrnści i 
czy to o niezrozumieniu akc.i1 będzie ią utrzvmvwal <t;.Je W 
zbiórki makulatury Należy mieście - 100 1<m na godzinę 
stosować się do zarządzenia o na ozo~ie 200 km 
sortowaniu odpadków papie- Bezpieczeń~two ruchu za­
rowych • I oewnia urządzen ie szosy I 

R. GUZIAK dróg. Gdv kola przecinają 
ZPB Im. Kunick iego !?:ranicę miasta - ulnżoną na ----------------------

I. Dołmatowski 
kierownik laboratorium Naukowego 

Instytutu Automobilowego 

powierzchni bruku linię kon­
taktową - szybkość automa­
tycznie uleg~ zmianie. dźwig­
nia na tarczy przyrządów sa­
ma przesuwa się na położenie 
„szOBa" Jeśli natomiast auto-

wiem w konstrukcji samocho­
du i dróg przewidziane są u­
rządzenia, pozwalające prawie 
całkowicie zautomatyzować 
nawet i te dwie czynności 
kierowania . Dlate110 też ojciec 

„Rentgenowskie zdjęcie" samocho.du przyszlo§c!. Jest to du-
• ży, siedmioosobowy automobi.t a!e jego zewnętrzna wielkość 

nie przewyższa rozmiarów „Pobiedy". Z tyl,L za przednimi 
siedzeniami znajduje się obszerne pomieszczenie z rucho -
mymi fotelami i składanym stolikiem. Przed miejscęm kie­
rowcy - tylko kolo sterowe i gięta, pochyla podłoga, zastę­
pująca pedały. Przyrządy do kierowania po!ączone sq z meclia· 
nicznym systemem specjalnych rur W tylnej części karose­
rii widać gazo.turbinowy silnik z pompką, z którego ciecz 
przeplywa do małych turbinek '{. tylu karoserii urządzone 
sq stery, 2większą.jqce równowagę wozu w ruchu przy 

wszelkich szybko.~ciach. 

mobilowi przyj dzie zjechać na 
polną drogę, to rozmieszczone 
w odległości kilkudziesięciu 
metrów od krańca asfalt'l-be­
tonu pop~zeczne, stalowe li­
nie zmuszą dźwignię automa tu 
do przesunięcia się na polo­
.żenie „powolna jazda" . W 
granicaC'h każdego systemu 
wszystkie mechanizmy samo­
chodu działa ją bez uczestnic­
twa kierowcy Może on le$li 
zechce a!bó jeśli to się okaże 
potrzebne. zwolnić bieg wozu 
lub zmienić ieeo k ierunek. 
Słowo .1zechce" nie zo<tało 

tu użyte prz.vpadkowo Bo-

spokojnie zawierzył synowi 
prowadzenie maszyny w mieś­
cie. 

Automobil zaopatrzony jest 
w foto-elementy . działające na 
hamulce i ster na bruku uło­
żone są podłużne linie Można 
zdjąć d toń z koła sterowego. 
a foto-element sam poprow:.­
dzi maszynę wzdłuż linii. do­
póki kierowca nie uzna ui ko­
nieczne wmieszać się do 1ego 
!'.'r2cy. Jeśli samochód nnb.vt 
zbliży się do innego. foto-ele­
ment naty~hrniast włączy ha­
m .• lce. 
Niemożliwe też jest zderze-

nie. Na większości skrzyżo­
wań ulice oraz drogl przeci­
nają się na różnych poi:i.o­
mach, a dla wyjazdu z jednej 
autootrady na drugą urządzo­
ne są pierścieniowe odgałęzie­
nia. Jakby się nie zmieniało 
marszruty, samochód za.wsze 
wykręca na prawo. 
Wyłania się więc pytanie: 

co to jest: dowolny wymysł. 
fantazja naukowa. czy też opi ;o 
realnie istniejącego konstruk­
cyjnego rozwiązania. 

Odpowiedź będzie nieoczeki­
wana. Prawie wszystko. co zo-

Wojewódzka Komisja Kon· 
troll Partyjnej w Łodr.1, wy. 
kluczyła w styczniu 1952 r. z 
Pa r tit nA s tt:PUjące osoby: 

1. Mucha S t anistaw'. s. Sta­
ni sława ur. 15. IV. 1908 r . w 
Gidl ach', pow. radom$iczań­
sktego - za upra\v'lanie nie­
legalnego hartdlu wetną, po­
chod ;i: acą z kradzieży. 

2. Werner Jgnacy. s . Henr~­
ka. ur. 31. VlL 1907 r. w W1-
dawJe. pow t3. ;;,k;ego, sekre­
tarz Prezydiu m Gminnej Rady 
Nerod O\Vel w Widawie - za 
kumoters two . 

ODCZYT W STOWARZYSZENIU 
""7.YNTEROW I TECHNIKOW 
Dziś, o godz. 19, w lokalu Sto· 

w grzyszenfa Inżyn i erów i Tech­
n ików Przemysłu Włókienniczego, 
ul Piotrkowska 135'- Int. L~on 
P!eiter wvglosl odczyt na temat : 
TPrhnolo-g ia tormow·ania octek 

~a d.zlewia rce oczkarkowej". 

AKADEMIA W ZBoWiD KU 
CZCI PPR. 

Z\viązek Bojown1lt0w. o Wol~ość 
1 Demokrację w Lodzi organ1zu-
1e w niedzielę, 24 bm „ o godz. 
10„ \V śwl etlky. p rzy ul. Piotr ... 
k o wskleJ ł9, r piętro, uroczystą 

' stało przedstawione powyżeJ 
może być już dziś urzeczywi­
stnione i faktycznie jest czę­
ściowo zrealizowane Ale 
wszystkie stworzone. mecha~ 
nizmy, przyrządy i urządze­
nia albo nie wyszły jeszcze ze 
stad·ium doświadczalnych wzo­
rów. albo też uzyska ty sto· 
sunkowo niewielkie rozpow­
szechnienie w drogich samo­
chodach wyższego gatunku. 
lub są zastosowane w innych 
dziedzinach techniki, ale jesz­
cze nie wykorzystane w auto­
mobilach. Dlaczego? Ponieważ 
trzeba doprowadzić mechaniz-
my do wysokiego stopnia do- PROGRAM NA PIĄTEK, 
skonałości. uczynić ich spa- 22 LUTEGO, 1952 R,i 
rządzenie pro.stym i tanim, a 12 04 Dzienn ik 13 .• ;o· „ Wszechnica 

R a dio.,.., a" - kurs wst~pn!" 13.45 
o">sługiwanie - nie wymaga j ą- ' Muzyka 14 .30 ,Slada •.11 ~zotgów" 
cym specjalnych kwalifikacji -odc. IV , i4 .50. Konceri, 15.30 Au. 
Na drodze wprowadzenia „ide- dycJa dla swtetl» dziecięcych . 

1 h d t · · · 16.00 "Wszechnica Radiowa0 I. a ne.!(o" samce O u s DJ ą 1 m- is.20 „z nucrofonem przez miasto 
ne trudności. Trzeba zmienić 1 wieś' 16 J; Recital roriep1anowy . 
strukturę szos. należy za pew- 16.55 Na bol•1<acn t blezn.ach kra. 
nić produkcję nowych mate- Ju 17.00 Wlaclom popoludn. 17.15 
rialów w wielkie)· ilości. Muzyka lekka t rozrywkowa. 17.35 

Aud pt „ZmnleJszaJąc obstug~ 
Wszystko to wymaga czasu. zwiększam , moz1iwośc1 wykonania 

środków.r wysiłków . Ale wie- pl anu " 17 45 .Lu dZle p1erwsze~o 
sze1 egu· . 18 oo „ Włókniarze wal~ 

my, że Judzie radzieccy umie- oza 0 plan " 18 10 Graia 1 śp1ewa1a 
ją przezwyciężać wszelkie oespo1v 11..dowe 18 30 ,Wszechnica 
trudności. DlaMgo nasza Idea Radiowa" Il l8 50 Rezerwa 19.30 
nie pozostanie na papierze, ale Muzyka 1 aktualności 20 oo Kon-

::ert mas owy - „ L..udz.1e P \anu 
będzie wcielona w życie. o· retnieg" · 20 40 Rep01 tat 21 oo 

W . 'd · d · ń Dziennik 21 SC. Koncert Ch6'ru 
1emy: przy) Zie zie W·o t· iawskteJ Rozgł0An1 PR 21 ·50 

kiedy 'nasza automobilowa Audycia dla wykładowców kur­
„fantazja" stanie się rzeczy- I <ów part' :nvcr, n stooni• 2210 
wistością. I Kamera lr.a muzvka 22 SO Muzyka 

taneczna ~3 no Kon cert soltstń\V 

(Z czasopisma „Ogoniok" Nr SJ ~~:~~ckl cn 23.50 Os ta:n1~ wtado-

PAF!STWOWY TEATR POW-. 
SZECHNY - god" 19.00 - „Da• 
my t HU'larv·· 

PANSTWOwY TEATR NOWY 
nieczynny. 

n : ATR M;\ŁY - Cod& Jt.30 
.. Dwa tyf!'odnle w raiu'" 

TEATR MUZYCZNY - ~vdt. li li 
- „Or1'ensz w otekle„ 

TEATR ĄRl.FKIN - ~'!~" 1190 
t°)f'lnP::7.F ... ,.. "'lnl(riw• 

TEATR ·PINOKIO - nieczynny 
rEATA GNflM - orzed~ 1 aw1enJe 

7.amkn tet@ 
FT! .T• '\RMONIA f ó"ZKA -

god7. 19.:IO - XXIV - Konceri 
Symfoniczny. 

BA.TKA - „Dzielny Gajczi" _. 
godz. 18, 2G. 

BAt 1 YK - •• ct~n1e na toraeb··, 
«odi 14. 1e. ie. 20 

GnVNlA Proers:iim neukowo-
ośwlatowy Nr 9-52 - godz. 11, 
11. 18. 19. 20. 21 

MŁOnA r; w .'\ Rl)t,,. 'C1la m•~'<17' ,, 
„ Po~zu\:::iwacze ztota" - godz. 
i6 , 18, 20. 

MUZA - „Zwariowane lotnisko·• 
godz. !&. \8 . 

POT ONIA - „Załoga," - Rodz. 
~ Je SO 1B llO. 2G llO 
PRZJtnWlO~NIF - !=;za1011y lot-

nik"' - e;odt li. 20. 
RF"K0Rn - .!'lmlaU ludzie" 

e;ot!t . 18. 2G 
RornTNTFł: dla mł0d7te1:V' -

„Kulisy ringów" - godz. \7, li. 
RO~t.Ą - flr9h1e Mon1r Cbri• 

sto" T ser. ~ godz. 18. 20. 
SO.TUSZ <Nowe Złotno) 

„ Uoadek Berlina" I ser. -
godz. 18.30. 

STV! OWY - •• Burmł!itM. Ann•„ 
anrh 11. 'l() 

SW!T - „Strój galowy" -

r!~~v '~ ~ w 1etk1e niJdz:leJe„ 
e;odt . 15.!0. 11 o, 20 

WTRf A - •. w:v~oa szeześcta• 
e;odt 18, 1'8, 20 

Wl.OKNIARZ - nieczynne ~ po­
wodu remontu 

WOt.NOSC .,Clenie na to-
rach"' . gndz 16. 18, 20 

ZACHĘTA „Nledtwtedt" 
tn'1> ltl . ?e 

Maistrów do mllszyn oczkar~ 
kowycn, mecnaników do ma­
szyn szwalniczycn, majstró"(' do 
ccwiarl)i, •zwaczki do maszyn 
overlock. stebnó· ·ki, c:ewi~cz• 
k1. brygadzistów palaczy, ro­
b<>tników gospodarczych ł 
transportowvch zatrudnią na­
tychmiast Zakłady Przemysła 
07.iewiarskiego im, T. Our1cza 
w Łodzi, ul. Nowotki 65. Zl!ło­
szenia oso1'iste przyjmuje Sek­
C'ia Personalna. 530·K 
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